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— W dniu jutrzejszym, ‘jako w ostatnią niedzielę 
dy czącegu się miesiąca, odprawione będzie w ko- 
a lele Gw, Karola Boromeusza na Powązkach 
nabożeństwo odpustowe z wystawieniem N. Sakra- 
krę tw kazaniami, procesjami oraz nieszporami, z 

órych pierwsze dziś już się rozpoczną. 

— W kościele św. Jacka (po dominikańskim) od- 
z Wać się jutro będzie uroczyste nabożeństwo odpu: 
kę 9 ku czci śś, Kryspina i Kryspiniana, męczenui- 
Sta > odłożone z dnia 25-go b. m., zaś w kościele św. 

À Isłąwa i Warzyńca na Woli, nabożeństwem od- 

Slowem obchodzoną będzie pamiątka poświęcenia 

BOŻ kościoła. 

CE Pojutrze przypada uroczystość Wszystkich 
Iy Sch, której początek przypisują Bonifacemu 
papieżowi. 
bęjitrzejszemi nieszporami rozpoczynają się na- 
tyjćlstwa odpustowe ku czci Wszystkich Świę- 
Ch w kościołach: św. Franciszka Serafickie- 
e (po-franciszkańskim), św. Jacka (po-dominikań- 
$ im), św. Trójcy (po-trynitarskim) i Wszystkich 
więtych na Grzybowie. 
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 Przegiąd polityczny, 


b ug orespondent nasz wiedeński przysyła nam nastę- 
o "758 biuletyn polityczny pod d. 28-ym b. m.: 
| Oi w przededniu otwarcia bulgarskiego zgro- 
7A zenia narodowego donosi z Wiednia, iż panuje 
sig ogólna pewność, jakoby sobranje w Tyrnowie 
bał ać miało nagly i niespodziewany zwrot sprawom 
h sarskim, Polityka austrjacka pozostawiania 
i tezy samym sobie może tak długo być uprawianą, 
Póki Rosja wyrażnych propozycyj nie sformułuje, 
chwili, gdy Rosja uczyni stanowczy krok dy plo- 
gr CZD, gabinet wiedeński będzie musiał określić 
pręgi ce, w których może swobodnie razem z Rosją 
zę A dzić akcję platoniczną w Bułgarji bez opozycji 
Strony własnych ludów. 
ółerzędowe dzienniki wiedeńskie opowiadają, że 
go SJa zastrzega sobie tylko wykonywanie moralne- 
m nacisku, podczas gdy takież dzienniki w Peszcie 
Wiadczają, że Austro-Węgry nie pozwolą na nie, 
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WATKI-MOGJIŁY, 


OPOWIADANIE 
Aleksandra Półkozica. 


:D Jakiś... niedojda czyli, jak się to mówi obecnie— 
Z V mista— powiedział był, że człowiek, mianowicie 
|, Mężczyzna, rodzi się na to tylko, ażeby przez 
ń Szystkie doby swojej egzystencji na tym padole 
0gz, Pił, ubierał się i rozbierał, spał i budził się, 
mkiwa} lub bywał oszukiwany— wreszcie... ażeby 
thał ile tylko zdoła i... umierał. 
ùy st to teorja tak dobra lub tak zła, jak tyle in- 
CHU które człowiekowi-mężczyżźnie wyznaczają 
čem odmienne i niesłychanie wyższe w życiu 
* a" Wszystkie bowiem są równie kruche, a 
lag ec wieczystej i niezbadanej nigdy zagadki życia 
dny 1880, które jedni obliczają na nieśmiertelność, 
hy, (ZY na doczesność tylko, Żadna z nich nie wy- 
wą krytyki. 
Dehn: każdym jednak razie teorję tę należałoby uzu- 
ai nić suplementem, iż człowiek-mężczyzna rodzi 
I po to jeszcze, ażeby, oprócz odbywania funkcyj, 
dą) już wymienionych, ożenił się także — w do- 
u, 
skyBodne to będzie z zasadami, choćby już tylko 
'by p™ji społecznej, która domaga się słusznie, aże- 
dozy dy z nas był nietylko konsumentem ogólnego 
yoku, lecz i... producentem także... 
2w] Prawdzie na te zasady nie zgodzi się wielu, 
W Aszczą też kawalerów starych, którzy uparcie 
dzić gotowi, iż spełniając ów matrymonjalny 
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Wychodzii rozsyła się iwa raży dziennie na Warszawę i na prowincję. W niedziele i święta 
uroczyste wychodzi tylko rane, w poniedziałki i dni poświąteczne tylko wieczorem. 
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OGŁOSZENIA. 


Reklamy: z} jeden wiersz 
garmontowy aldo jego miejsce 
pierwszy raz 25 kop., za każdy 
następny raz 20 kop. 

Nekrologja: za jeden wiersz 
15 kop. 

B Zwyczajne ogłoszenia: za fe- 
den wiersz petitowy albo jego 
miejsce pierwszy 1az 10 bop. 
każdy nastepny raz 8 kop. 
Małe ogłoszenia: za jeden 
wyraz pierwszy raz 2 kop., za 
każdy następny raz 1!/, Kop. 
Ogłoszenia do Kurjyera war= 


szawskiego przyjmuje także Biu- 
yo ogloszeń Rajchmana i Fren- 
diera ulica Senatorska ur 18. 


WZEWCANWY 


coby nosiło charakter siły i przymusu wobec bulga- 
rów. 
esj wspólnych, staje się coraz widoczniejszem, że 
polityka, ograniczająca się na zwlekanin przesileń, 
niełatwo da się obronić. Jeżeli jakikolwiek krok 
sobranja sprowadzi Rosję % dotychczasowej kolei na 
drogę otwartej akcji, hr. Kalnoky zostanie wezwany 


W miarę, jak zbliża się czas zebrania delega- | 


| 


do oświadczenia: co uważa jako granicę 1 dokąd | 


zdaniem jego sięga obszar interesów austro-węgier- 
skich w krajach bałkańskich? 


się ani trochę, a obecność dwóch rosyjskich okrętów 
wojennych w porcie warneńskim nie przyczynia się 
do rozyroszenia obaw o przyszłość, 

Onegdaj odbył się w Brukselli wybór deputowa- 
nego do izby w miejsce adwokata Vader Smissen 
który złożył mandat, skazany przez trybunal w Mons, 
na kilkanastoletnie więzienie za morderstwo dokona- 
ne na żonie. Dwóch stanęło kandydatów: p, Guillery, 
jako przedstawiciel koalicji obu stronnictw liberal- 
nych (progresistów i doktrynerów), tudzież znany a- 


W tym okresie oczekiwania jest rzeczą naturalną, | gitator socjalistyczny p. Anseele, jako kandydat ro- 


że opinja publiczna w Austrji wielce się niepokoi 
wiadomościami o porozumieniu się pomiędzy Rosją i 
rządem austrjackim kosztem ludów baikańskich i 
Turcji. Pewien wybitny polityk węgierski pisze: 
„Pester Lloyd uderza na Times za jego krytykę poli- 
tyki hr. Kalnoky'ego; mogę tylko stwierdzić, że wie- 
lu ludzi o zdrowym sądzie podziela zdanie Timesa. 
Nie wierzę słowom, które hr. Kalnoky włożył w u- 
sta p. Tiszy; wrażenie nasze jest takiem, iż Wiedeń 
skłania ucho do ulubionej starej śpiewki, a mianowi- 
cie do podziału europejskiej Turcji, i że nasz urząd 
zagraniczny jest współodpowiedzialnym za całą 
akcję Rosji w Bułgarji. Węgrzy są bezsilne; my 
możemy tylko mówić i pisać, nie po nad to.* 

samem przededniu. zgromadzenia się w. Tyrno- 
wie wysłańców narodu bułgarskiego baron Kaulbars 
wystosował cały szereg not do rządu miejscowego. 
Naturalnie, tym razem nie chodziło już rosyjskiemu 
ajeutowi dyplomatycznemu © zepchnięcie rejencji 
z drogi oporu, ale ó wywarcie efektu na sobranje. 
Jedna z tych not powraca raz jeszcze do sprawy spa- 
lenia sztandarów, druga grozi „najostrzejszemi środ- 
kami odwetu” w razie egzekucji uwięzionych ofice- 
rów, trzecia nareszcie powtarza raz jeszcze, iż rząd 
rosyjski żadnych uchwał sobranja nie będzie uwa- 
żał za prawne i obowiązujące. Dlatego też, jak się 
zdaje, stronnicy pp. Cankowa i Karawełowa nie 
przybędą do Tyrnowy.  Zamierzali oni odbyć w So- 
fji meeting celem obalenia dzisiejszego rządu, ale 
rząd ten, wcześnie powiadomiony o gotującej się ka- 
tastrófie, ogłosił w Sofji i okręgu stan oblężenia, 
wskutek czego baron Kaulbars wystosował czwarty 
z kolei protest. Tak przeto kontrasty nie zatarły 


suplement, powiększyliby tylko jeszcze i tak już arcy- 
mnogą cyfrę „męczenników” w kalendarzu społecz- 
nym... 

Lecz wiadomo z przysłowia, że... „takie głosy nie 
idą w niebiosy”, brać ich więc w rachubę na serjo— 
nie warto! ` 

Tak też zapewne rozumował w tej kwestji Juljan 
Brodecki, wysoki i dorodny blondyn—jeden z tych 
mężczyzn, których francuzi Żeł homme  nazy- 
wają, a który w dwudziestym szóstym roku ży- 
cia, będąc małym urzędnikiem przy jednej z wiel- 


kich kolei żelaznych w Warszawie, „uderzył” do į 


anny Ewy Szelkowskiej, jedynaczki po nieboszczy- 


u, niegdyś fabrykancie kapeluszy słomkowych na | 
wielką skalę, i... otrzymał jej rękę, którą mu obu- i 


rącz podała owdowiała jej matka pani Agata wraz 


z piękną trzypiętrową kamienicą, na połowie któ- j 


rej sama dzierżyła dożywocie. 

Ponieważ panna Ewa, niska i dość szczupła bru- 
netka, nie uchodziła za piękną w ogóle — mówione 
przeto, rozumie się, w sąsiedztwie tylko—że okaza- 
ły Juljan bardziej był rozkochany w wysokiej ka- 
mienicy niż w niskiej żonce, która mu ją w posagu 
przyniosła. Plotkora tym jednak zaprzeczył sta- 
nowczo... synek, który przy końcu pierwszego roku 
pożycia nowozaślubionych małżonków urodził się, 
po to tylko, niestety! ażeby zapłakawszy głośno acz 
bezwiednie nad zwłokami matki, która w dwa dni 
po wydaniu go na świat umarłaq— pójść także — 
niebawem musiała za nią do mogiły, 

Osieroconemu tak nagle a podwójnie wdowcowi 
niłodemu pozostał tylko grób Świeży, na którym po- 
mnik okazały wystawił—i... obciążona połowicznie 
dożywociem świekry kamienica, którą po żonie, a 


botników. Rezultat wyborów wczorajszych wpłynąć 
może decydujące na losy klerykalnego gabinetu p. 
Heemskerka. Jeżeli wyjdzie z urny wyborczej. p. 
Guillery, będzie to znakiem, że rozterka w łonie obu 
współzawodniczych stronnictw liberalnych ustąpiła 
miejsca szczeremu pojednaniu, a w takim razie koa- 
licji liberalnej przy najbliższych wyborach powiedzie 
się uzyskać większość w parlamencie, którą zdobyto 
stronnietwo katolickie tylko dzięki niesnaskom po- 
między obozem radykalnym Pawła Jansona amn- 
miarkowańszą frakcją liberałów, której przewodni- 
czył do niedawna p. Frére Orban. Katolicy bruksel- 
scy tak byli pewni zwycięstwa p. Guillery, że nie na- 
rażając przedstawiciela swoich zasad na oczywista 
klęskę, postanowili głosować na robotnika p. Anseple. 
Wybór socjalisty mniej niebezpiecznym jest dla stron- 
nietwa, niż liberała, 

Dzienniki londyńskie zajmują się w tej chwili pra. 
wie wyłącznie kwestją opuszczenia Egiptu prze: 
wojska królowej, czego domagać się ma wrzekiomo 
gabinet francuski. Wątpią one, aby ambasador rze. 
czypospolitej przy dworze Jej Król. Mości przywiózł 
z wycieczki swojej do Paryża instrukcje w tym du- 
chu. Gdyby jednakże p. Waddington wystąpił rze- 
czywiście z inicjatywą w rozwiązaniu kwesji egip- 
skiej, Anglja zdaniem całej prasy swojej odpowie- 
dzieć powinna, że decyzja o terminie ewak i na- 
leży wyłącznie do niej, że zadanie podjęte przez an- 
glików nad Nilem dotąd rozwiązanem nie zostało, a 
dopóki to nie nastąpi, wojska królowej krajn tego 
nie opuszczą. Ton tych artykułów jest spokojny, 
ale bardzo stanowczy. Berlińscy korespondenci ga- 
zet londyńskich usiłują współcześnie przekonać ro- 
00050000 0060000000 a 
raczej, prawnie rzecz biorąc, po niemowlęcym synku 
odziedziczył. 

A prawda! Pozostała mu jeszcze i trzecia pocie- 
cha: świekra—która od chwili wydania za mąż cór- 
ki, „przy dzieciach” zamieszkała i całem ich gospo- 
darstwem administrowała, dość absolutnie nawet. 

Swarliwa i despotyczna z natury, a bardziej mo- 
że z przywyknienia przy nieboszezyku mężu, który 
chociaż jako fabrykant ubierał kopuły organizmów 
ludzkich—był przecież, jako małżonek, najniższym 
pantofelkiem pod stopą jejmości — pani Agata roz- 
ciągnęła i nad zięciem macierzyste berło, tąk iż za 
Życia córki, już zamężnej, administrowała kamieni- 
cą i majątkiem całym. 

A przyszło jej to dość łatwo nawet — albowiem 
piękny Juljan, przeniesiony nagle z bytu bardzo 
skromnego i nie dość pewnego w dostatni ii zabez» 
pieczony, czuł się niejako skrępowanym wdzięczno- 
ścią wobee świekry, które mu byt ów — prawda że 
wraz z córką, dała. Krępowała go także zapewne 
i obawa, ażeby matka, wywierająca na córkę wpływ 
przemożny, nie ograniczyła bardziej jeszcze tej czą- 
stki powagi, którą sobie jako małżonek przyznawał. 

Wprawdzie, wkrótce po zgonie żony i synka, pię- 
kny Juljan, świadomy już teraz praw swoich, wy- 
zwolił z pod okupacji pani Agaty swoją Bułgarję 
spadkową; mianowicie zaś tuż przy frontowej bra- 
mie’ kamienicy, mmieścił nową, czerwono po- 
malowaną blachę, na której literami czarnemi wy- 
drukowano: „Posesja Juljana Brodeckiego” — i sam 
bezpośrednio komorne od lokatorów pobierać zaczął. 
Lecz pomimo to wypłacał regularnie dożywotnicy 
część należnego jej dochodu a i zarząd nad swojem 
gospodarstwem domowem, acz mniej chetnie, pozo- 
stawił w jej ręku. 
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daków, że Francja w sprawie egipskiej nie może li- 
czyć bynajmniej na poparcie ze strony Niemiec. 

W związku x tem wszystkiem wskazują w Lon- 
dynie z zadowoleniem na fakt pomyślnego załatwie- 
nia sprawy pogranicza rosyjsko-afgańskiego. Isto- 
tnie komisarz angielski sir West Ridgeway powró- 
cił w d. 15-ym b. m. po ukończeniu robót delimita- 
cyjnych do Kabulu. Morning Post cieszy się z tego 
wyniku, wyrażając otuchę, że emir Afganistanu o~ 
każe się odtąd wiernym sprzymierzeńcem Anglji, a 
zasiłki i broń, których dostarcza mu rząd angielski, 
przestaną służyć ukrytemu wrogowi królestwa. 
W gruncie rzeczy nie rozumiemy, za co znowu emir 
Afganistanu tak bardzo obowiązanym być miałby 
Anglji? Czy za to, że zrzec się musiał na korzyść Ro- 
sji Pendźdehu? Zresztą w ogóle sprawa afgańska 
tak długo nie wydaje nam się uprzątniętą z wido- 
wni „kwestyj wiszących”, dopóki spór o okręg Cho- 
dża Saleh nie zostanie rozstrzygniętym. Ps 

r". . 


Grra na Zw y ilko- 


Rząd pruski, jak wiadomo, w liczbie innych środ- 
ków eksterminacyjnych, użytych względem ludności 
polskiej w prowinejaęh położonych na wschodniem 
pograniczu swojego państwa, rzucił sto miljonów 
mareż, celem zakupna ziem, zostających dotychczas 
w posiadaniu większych właścicieli polaków i roz- 
kolonizowania ich następnie pomiędzy niemców. 

Jest to faktem upokarzającym dla nas i bolesnym, 
chociaż w pewnej przynajmniej mierze z góry prze- 
widywanym i nieuniknionym, że pewna liczba wła: 
ścicieli dała się schwycić na wędkę dobrego inte- 
resu, i sama posiadane dobra zaofiarowała rządowi 
do nabycia. Na potępienie takiego postępowania 
każdy człowiek przywiązany do kraju i trzeźwo pa- 
trzący na doniosłość tego rodzaju czynów, znajdzie 
w swoim słowniku dosadne wyrazy oburzenia. Po 
wtarzać ich na tem miejsou i dorzucać nie do nich 
nie chcemy, Zdaje nam się, że sąd własnego su: 
mienia tych co tak postępują dość surowo winien po- 
tępiać, a skoro dali oni dowód, że silniej od tego 
głosu przemówił do nich głos osobistego interesu i 
wyrachowania, wolimy i my głosem tegóż interesu, 
zimno i spokojnie do nich przemówić, gdyż przema- 
wianie w imię świętszych haseł byłoby oczy wiście 
rzucaniem grochu na ścianę, 

Wiadomem jest z ogólnych zasad ekonomii, że 
zwiększenie się popytu wywołuje podwyżkę ceny. 
Rząd pruski poświęcając sto miljonów marek na za- 
kupno ziemi polskiej, ażeby ją przerobić na niemiec- 
ka, już tem samem podniósł jej cenę. Było to nieu- 
niknionym skutkiem zwiększonego w zaofiarowa- 
nia, i niezmiernie naiwnym byłby ten, ktoby są- 
dził, iż ks. Bismark tworząc i wprowadzając w wy- 
konanie plan zakupna, następstwa tego. nie przewi- 
dział, iedział on o tem równie dobrze, jak wie 
ten lub ów wielki spekulant giełdowy, który, chcąc 
podnieść kurs pewnych walorów, kupuje wszystkie 


Głównie jednak do utrzymania zachwianej nieco 
harmonji pomiędzy świekrą a zięciem przyczyniło 
się to, iż osierocony małżonek i ojciec, codziennie od 
śmierci żony, jeździł wraz z panią Agatą na Powąz- 
ki, wioząc tam rośliny i kwiaty, których cząstkę 
wszelako szanowna matrona umieszczała także na 
grobie swego nieboszczyka męża, do którego od 
chwili swego owdowienia odbywała pielgrzymki 
częste. 


W istocie, z kwiatami czy bez kwiatów, przyby- 
wając teraz już eodziennie na Powązki, pani Agata, 
po zmówieniu modlitwy przy grobie córki i wnuczka, 
udawała się w odleglą ztamtąd część cmentarza, 
gdzie zasiadała na ławeczce przz mogile męża, któ- 
remu, jak twierdziły z tego powoda języki złośliwe, 
nawet po śmierci pokoju nie dawała. 

Juljan oczekiwał na świekrę przy grobie swoich 
i wracającą odwoził do domu. 


W pierwszych dniach, a uawet i tygodniach, mło- 
dy wdowiec odbywał dosyć chętnie tę codzienną 
pielgrzymkę żałobną. Nie kochał on wprawdzie za 
Życia swojej nieboszczki zbyt czule, lecz zachował 
wdzięczność, a nawet czuł się obowiązanym umartej, 
która z jego poniekąd przyczyny— jak o tem wciąż 
mu przypominała pani Agata — zeszła do grobu tak 
młodo, Po synku zaś, chociaż niemowlęciu, czuł żal 
PY « początku silny nawet. 

e Czasem jednak, który najczęściej rany serca 
naj bol eśpiajsą uawet zabliźnia, dub p Ak 

agac zi aradzonę znich bóle, piękny Juljan począł 
doznawać pewnego zaużenia, ą w duchu coraz CZĘ: 
ściej rozumował sobie, iż takie codzienne osłaniać: j- 
ne odwiedzanie grobów, choćby i drogich sp 
wygląda na manifestację zbyt przesadną, a co gor- 
sza zabiera zbyt wiele czasu, który przecież poży. 


a a_a 
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o o PRZEZ. 


Jakie są do sprzedania i płaci więcej niż inni. Nazy- 
wa się;to „grą na zwyżkę” i bywa niekiedy dobrym 
interesem dla giełdowego spekulanta. 

Zastanówmy się zatem, jaki mogła mieć interes 
spekulacja polityczna w tej grze na zwyżkę warto- 
ści ziemi, zostającej w rękach polskich. Mieć 
go bowiem musiała, Bez interesu, bez widocznej ko- 
rzyści, nie rzuca się w państwie tak oszczędnie i go- 
spodarnie administrowanem jak pruskie, sta miljo- 
nów, na pokrycie samej różnicy kursu, bo rzecz jest 
niezawodna, że w tej grze, gdyby do końca prowa- 
dzoną być miała, miljony owe z biegiem czasu osta- 
tecznie stopnieć będą musiały. 

Interesem politycznym rządu pruskiego nie było 
tutaj z pewnością pragnienie dania sposobności wła- 
ścicielom polakom do sprzedaży dóbr swoieh za ce- 
nę o 10 lub 20 marek wyższą na mordze, niżby w 
innych okolicznościach dostać mogli. Interes leżał 
w tem głębokiem przekonaniu, iż ziemia jako kapi- 
tał nieruchomy i Źródło ciągłe przyszłych zysków, 
jest w każdym razie o wiele więcej warta, niż drogo 
nawet obliczona jej cena w rękach tych, którzy się 
jej wyzbywają, że zatem ci, którzy ojcowiznę swoją 
sprzedadzą, nie zbogacą się: przez to ale zrujnują i 
x» va właśnie ks, kanclerz oparł calą swoją ra: 
chubę. 

„Ueczeiwy mekler”, który tym razem takie zysko- 
wne interosa nastręczył pp. Mycielskim, /Moszezeń- 
skim, Łubieńskim, Miączyńskim, Neymanom, Wy- 
biekim, Bnińskim, Mielżyńskim i Kruszyńskim, a 
które oni z takiem zaślepieniem czy naiwnością 
schwycili, nie tait się nawet wcale, ż tem na co ra 
chuje. Powiedział to wyraźnie, w jednej z mów swo- 
ich, rzucając w oczy z trybuny parlamentarnej, tym 
co się mieli złapać na założoną przez niego wędkę, 
pełen nielitościwego sarkazmu frazes: „niech sobie 
pojadą do Monaco*, 

Owi panowie, którzy dzisiaj tak lekkiem sercem 
wyrzekają się spuścizny przekazanej przez przed- 
ków, pamiętają zapewne tę podstępną, ale jawnie 
i głośno wypowiedzianą poradę i z uśmiechem wzru- 
szają va nią ramionami. „Otóż nie pojedziemy do 
Monaco—mówią—lecz mając pieniądze, majac ich 
nawet więcej niżbbyśmy w innych okolicznościach 
za dobra nasze dostać mogli, użyjemy ich w ten 
sposób, że fortuny nasze oraz oparte na nieh zna0ze- 
nie w społeczeństwie będziemy usiłowali podnieść, 
pomnożyć, spotęgować:” j 

Ładne to są intencje ale na bardzo slabom zrozu- 
mieniu rzeczy, na prostem złudzeniu oparte! 

Kto tak rozumuje ten nie pujmuje, zapomina lub 
świadomie zamyka oczy na to, że dla rolnika, wła- 
ścicielą większej posiadłości, który się zżył z upra- 
wianą glebą i do żadnego innego prócz ziemiańskie- 
go zawodu nie jest należycie usposobionym, każde, 
bez wyjątku każde przedsiębiorstwo, każdy sposób 
użycia grosza, chociażby nawet kupno dóbr innych, 
jeśli ich sobie przed pozbyciem się swoich nie upa- 
trzył i nie stargował, jest wielkiem ryzykiem, nara- 
żeniem się ną ruinę— podróżą do Monaco. 

Mogą być tacy co wygrają, ale tych zawsze 


teezniej dla żyjącego społeczeństwa, a bez krzywdy 
dla zmarłych użyćby można. 

Rozumując w ten sposób, wyzwalający się coraz 
chętniej z pod wpływu świekry wdowiec, byłby już 
może zaniechał tak częstych w jej towarzystwie 
pielgrzymek, gdyby uie okoliczność która ów popęd 
do emancypacji odrazu w nim złamała. 

Pewnego dnia, gdy jak zwykle zaraz po oddale- 
niu się świekry, piękny Juljan na ławeczce przy 
grobie swoich siedział — j, dla odpądzenia myśli 
smutnych zapalił cygaro — czego dotąd nigdy jesz- 
cze uczynić się nie odważył — wiedząc zwłaszcza iż 
pani Agata postępek taki uważałaby za profanację 
wielką — dostrzegł nagle, iż poza krzewem bzu, o 
kilką kroków od grobu jego rodziny, na tejże samej 
linji, usypano świeżutką, z piasku tylko mogiłę — 
przy której klęczała, odwrócona od niego, jakaś po- 
stać niewieścia w grubej żałobie. 

Postać ta, z powodu ciepłej pory, okryta tylko 
długa, czarną woalką spadającą od kapelusza — 
byla smukłą i wiotką, a pewien wdzięk naturalny w 
pozie i zgrabność figury kazały się domyślać, że 
schylona nad świeżą mogiłą — osierocona — była 
młoda. 

Widocznie pogrążona w modlitwie i żalu kobieta 
nie zwróciła uwagi na przybycie, w tak bliskie od 
niej sąsiedztwo, pani Agaty i Juljana, a i teraz do- 
strzeżona przez niego — wyglądała zabsorbowana 
zupełnie swoją boleścią świeżą. ` 

Nie wiadomo dlaczego, może przez jakiś instynkt, 
który i ludzie, podobnie iak zwierzęta, posiadają—- 
przeawawszy go dla dystynkcji—-przeczuciem.. Juls 
jan na widok tej żałobnej postaci doznał silnego 
wrażenia. 

Pierwszym tego dowodem było rzucone natych- 
miast i zdeptane na piasku cygaro—nastepnym ZAŚ... 


Nr 300Ż - 
będzie procent niewielki, w rękach przeważnej wię 
kszości te srebrniki czy marki, wziete za ziemię 0) | 
czystą, jak śnieg wiosenny stopnieją. 

Któż z tych handlarzy ojcowizny czując, że ją 
spieniężył dobrze, uważając się za bogatszego niż; 
był, zechce pomyśleć o ograniczeniu stopy życia; 
kto uzna tego potrzebę, —a lariat życie takie, jakie 
prowadzi na wsi zamożny obywatel, jest i byó must, 
dwa razy kosztowniejsze dla tego, kto się pozbawi. 
tych drobnych i niebranych zwykle w rachubę uła” 
twień, udogodnień i korzyści, jakie ciągnął z wła” 
sności ziemskiej. k 

Dodajmy do tego wszystkie możebne straty 2% 
korzystnej pozornie a w rzeczywistości niebezpie* 
cznej lokacji kapitału, na próbach i poszukiwaniach. 
nowego zawodu, czy też nowej siedziby, a będziemy - 
mieli wskązówkę, w. jaki sposób zmniejszać się za* 
czną i redukować owe miljony lub krocie, miłą go”. 
tówką wypłacane przez rząd pruski, aigi 

Przy, naszym charakterze narodowym dość „żeby 
raz się zaczął ten proces rozkładowy, a już nie nie 
zatrzyma jego dalszego rozwoju. Rolnik jest jak. 
roślina—wyjęty z gruntu i zbyt długo niezasadzo* 
ny napowrót w ziemię, nsycha albo przechodzi ciąż" - 
kie, zgubą zwykle kończące się przesilenie, af 

„Ci więc panowię, którzy dali się złapać świetnem 
napozór widokami w tej grze na zwyżkę, zaangażo” 
wali, narazili, zwiehugli przyszłość swych dzieci. 

Drugie pokolenia tych samych rodów, które wy” 

, mieniliśmy powyżej, zvajdą się już na niższyć 
, szczeblach drabiny społecznej, a trzecie spadną n% 
dno. Kto ocaleje, b;dzia mógł sobie powiedzieć, ż9 
wygrał wielki los na lotecji, ale takich losów jest mał9+ 
Słów powyższych naturalnie nie piszemy dla ty c” 
którzy bez dluższego zastanowienia, zaraz na gor4” 
co poszli na'lep. Być może jednak, że wstrzymt4 
one chociaż jednego z takich, którzy wahają sią J97 
8zcze, . 
Szezęśliwym będzie, jeżeli ich posłucha, jeżeli dla 
zagrożonej swojej sytuacji szukać będzie ratunku W 
rozumnie zosgamizowanej akcji obywatelskiej, nio 
w wyzbyciu się ziemi w ręce drożej płacące, le 
wrogie, „Dzieci i wnuki własne błogosławić go 
dą za to, że spełnił obowiązek i nie uległ zgubnej, 
pokusie.» W. Sabowski, 


1660 x. 
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Irarmmat tureciei. 


Mahomet zakazał wiernym przedstawiać plastycznie 
ludzi i zwierząt, ale żywej plastyki sceny nie zabroni) 
| zapewne dlatego, iż wszystko wiedzący nie o niej "e 
| wiedział, Inaczej byłby sobie powiedział, że niemniej 
| 


1 


od czci świętych, której surowo zakazał, cześć dla pr” 
madon i bohaterskich tenrów wyłącznemu kultowi b0- 
stwa niejedną psotę wyplatać może. a 
Dotąd jednak w całym świecie mahometańskim nie 
było teatru samoistnego. Przyczyną tego zjawiska po 
części niskie stanowisko kobiety tureckiej, przez 00 
dramatowi ubywa jego najpowabniejszy żywioł, po czę” 
ści duchowa. ospałość turecko-arabskiej rasy. 


mae 


poprawienie włosów na głowie, podkręcenie piękne” 
go wąsa do góry i strzepnięcie kurzu z klap żało* 
bnego tużurka. 

Zdaje się jednak, że w sumieniu młodego wdowc? 
ozwał się zaraz wyrzut za te oznaki kokieterji 0” 
prawnej w tak niewłaściwe ramy. Pod wplywem 
tego wyrzutu, lub może i za przykładem nieznajo” 
mej sąsiadki, piękny Juljan ukląkł, a raczej pr y 
kląkł tylko na jedno kolano, przy pomniku swoich 1 
marłych i zapatrzył się rzewnie w oblicze stojące8 
na nim anioła z wielkiemi, żałobnie na dół opusz040 
nemi skrzydłami, 

W pornszenią tem jednak srebrva cygarnica wy: J 
padła mu z bocznej kieszeni i uderzywszy o marnm 
rowy stopień pomnika, wydała ostry dźwięk meté 
liczny. $ 

Nieznajoma z pobliskiej świeżej mogiły odwróć” 
ła głowę i oczy dwojga klęczących postaci spotkałf | 
się w przeciągłem spojrzeniu. 198 

W tem spotkaniu jednak, podczas gdy oczy Jula 
na wyrażały podziw i jakby rodzaj zachwytu ?* 
widok piześlieznej, prawdziwie niewieścim wdi% 
kiem jaśniejącej twarzyozki, która z poza żałobie, 
go welonu ku niema się awróciła—w aparnge h Lp, 
nieach nieznajomej widać było przez chwilkę pr” 
rażenie—potem nagły błysk, jakby nadziei, 
zaświecił... ija 

Powstała nagle i krokiem ku Juljanowi postapi 
nawet, lecz gdy ten podniósł się także i mimow o 
odkrył głowę, jakby w pełnym uszanowania poki 
nie—nieznajoma zatrzymała się nagle i obrzuciws = 
całą postać młodego wdowca jakięmś innem, ENE s 
slem już spojrzeniem-——odwróciła się pomieszana A uf 
eo, a spojrzawszy na złoty, czarną emalj ozdobioi i 
zegarek, odeszła z wolua, ścieżką ku głównej & 
cmentarza 


(Dalszy ciag nastąpi.) 


Nr avua 


dziągo: 1 monotonnej opowieści legend i baśni, które 
„ałają nań, jak usypiające opium. Dramat wymaga 
najniższych nawet inteligencją warstw widzów we- 
uętrznego współdziałania, współczucia,  współmyśle- 
» 2 więc umysłowego wysiłku, który dla słuchacza 
eutalnego jest antitezą użycia. 
e razy podejmowano próby założenia teatru naro- 
ego w Stambule, bankructwo dotykało miebawem 
to Presarjów, 'Purkowi wystarczają pseudo teatry pan- 
i min i klownów, urządzane w poście Ramazanu. Tem 
pozy niejsza, iż nawet wśród okoliczności tak wrogich 
nię sł się w Turcji literatura dramatyczna, której 
e Podobna odmówić wartości sztuki. Być może, że li- 
ratura ta z czasem zjedna sobie chętniejszą publi- 
rę 208 i stworzy teatr, podobnie jak założona niedawno 
dą mbule -Académie des beaua arts poczęła już wi- 
«znię podnosić zmysł artystyczny u ludu. 
ke ową poetów dramatycznych w Turcji jest obecnie 
al bej, autor dramatu: „Vatan jachud Silistria” (Qj- 


cz istri 
Peg albo Sylistrja), 


arj 


-dow 


Yuał za swój patrjotyzm nagrodę prawdziwie ture- 
Oy Sztuka jego raz tylko była graną w teatrze or- 
Jaúskim; kilka ustępów djalogu, które rzucały jaskra- 
Wóz na organizację wojska tureckiego, nie podo- 
nie się w Ildiz Kiosku; a zwłaszcza zauważono tam ż 
di chęcią, że na okrzyk, którym kończy się sztuka „Pa- 
„zachim czok jaszal” (Niech żyje suł iezność 
yje sułtan!) publiczność 


Udhom:;- +_+ i : 
tw} działa okrzykiem: „Niech żyje Kemal!” Nie- 
jeg cznie zamknięto dziennik wydawany przez poetę, a 


© samego wysłano na wygnanie. Dzisiaj Kemal jest 
iestnikiem Rodosu. 
am dramat nie może być ocenianym według naszych 
y terjów estetycznych. Akcja jest bardzo wątłą; © 
Eon intrygi, prącej ku katastrofom, ani mowy... In- 
Rye apuje górnobrzmiący patos, tudzież silny, li- 
Wrażenie namiętności, który sprawia przejmujące 
, "Y pierwszym akcie bohaterka Sekye, żyjąca tylko z 
Vastunką, gdyż matka umarła, a ojciec zginął 34 wie- 
«i, Wypoczywa na dywanie i w długim monologu wy- 
wiada uczucia miłości wyrazami pełnemi ognia, Islam 
J; kochanek, wkrada się do izby przez okno, ażeby 
egnać ukochaną. 
3 ybuchła wojna turecko-rosyjska zr. 1854-g0; Islam 
tikoa jota aż do fanatyzmu, zgromadził drużynę ocho- 
listrji, którymi śpieszy na odsiecz zagrożonej Sy- 


Seky © pragnie go zatrzymać, lecz Islam odpowiada: 
A aaro odejść, odejdę, odchodzę! Gdyby płomie- 
Bd ekla skłębiły się nad moją drogą, odejdę! Gdy- 
Ga pat grób ojca mojego roztrącić nogą, odejdę! 
kaz ym nawet wiedział, że ty przezemnie umrzesz, 

Szę odejść! 
kied taką namiętnością ustępuje Sekye, a nawet, 
„Kto 82y kochanka, jak przemawia do ochotników: 
go ligi kocha, nie opuści mnie”, skłania się pójść w je- 
dar dy, przywdziewa mundur i zaciąga się pod sztan- 

ochotniczy, Islam wszakże jej nie poznaje... 

A alsze akty odbywają się w twierdzy uciśnionej sro- 

Przez przewagę nieprzyjacielską. Niewszyscy o- 
Wazy. Jej godni są swojego wodza, większość jest 
Sy akże waleczną i pełną zapału. Celuje między nimi 
żonę, bej, Niegdyś towarzysz jego, Ali, uwiózł mu 
wieg „Sąd wojenny skazał Alego na śmierć, a mężowi 
wią „onej polecił wykonać wyrok. Ale Sydky odmó- 
wy * Psłuszeństwa, za co odebrano mu stopień wojsko - 
ocho Uszedł więc do Arabji i tam wstąpił jako prosty 
ui uk do szeregów. Żony i dziecka nie widział już 
tej Y więcej... Akt drugi dramatu skupia się około 
s yy tknej, heroicznej postaci. 

Oboj trzecim akcie Sekye pielęgnuje rannego Islama. 

awob, dokonywają potem czynu heroicznego, który 0- 

adzą twierdzę, Za towarzysza im służy Abdułłah, 

było używa bez przerwy przysłowia: „A choćby i tak 

ło w, Czyż świat runie dlatego?”  Oharakterystyczny 
wa tureckiego usposobienia, 

80 z Czwartym akcie Sekye poznaje w Sydkym swoje- 

Aginionego ojca, który łączy dłonie Islama i córki, 


Rówiąc: 
nią A wesele, kiedyż odbędzie się ono? Jeżeli do 


wie należy rozkazywać, natenczas odbędzie się dziś 
mo corem, Ach! brakną jeszcze cztery i pół godziny! 
łah ony wiek ludzki! Ale trudno odmienić! Niech Ał. 


Š PpS ż 
Oi y was cierpliwością! 


% © uczucia, które wysłowił poeta, są oryginalnym 
Narody M jego ducha lub zaczerpnięte zostały z duszy 
i m o dociec. To pewna, że naród, który wy- 
Baw, kiego jak Kemal poetę, jeszcze nie jest trupem. 
liana > Że autor „Vatana” studjował dramatopisarstwo 
nam Kie; W swojem połączeniu ujmującego wdzięku z 
Oryg; polotem stanowi on wszakże dzieło nawskróś 
Salę i niezaprzeczenie potężne 


ŁA, 


Kemal, prawdziwy patrjota, | 


KURJER WARSZAWSKI.—Dnia 30 października 


imani wysiaduje tłum muzułmański na miejscu, 


" WIADOMOSCI BIEŻĄCE 


= Praw, wiest. ogłosił przepisy e rozciągnięciu 
nadzoru sanitarnego nad zakładami naukowemi. W 
przepisach tych zwrócono uwagę na urządzenie we- 
wnętrzne pod względem hygienicznym i wyznaczono 
terminy izolacji ueniów (od 14—21 dni), dotkniętych 
chorobami zaraźliwemi (ospa, odra, szkariatyna etc). 
Według tych nowych przepisów, uezeń po każdej 
dłuższej nieobecności w szkole winien ulegać rewizji 
lekarskiej. 

= Sprawa obłożenia vafty opłatą akcyzy poru- 
czoną zostanie wkrótce s"ecjałnej komisji, pod prze- 
racz Jermołowa, dyrektora podatków niesta= 
ych. 


tramwajowych, połecono służbie policyjnej >rzestrze- 
gać porządku i dopilnować, aby wszyscy _asażero- 
wie kolejno wsiadali. Na samym cmentarzu ma być 
rozciągnięty baczny nadzór nad bezpieczeństwem 
publiczności przed złodziejami, który zwykli tłuranie 
w święto Zaduszek operować. Ogólny nadzór nad 


| wykonaniem powyższych rozporządzeń i całą służbą 


policyjną powierzono pom. oberpolicmajstra p. Wła- 
sowskielnu. 


= Do jutra przyjmowane będą w magistracie de- 
klaracje od właścicieli domów, którzyby zechcieli 
od dnia 1-go lipca toka przyszłego wynająć lokale 
na pomieszczenie służby cyrkułów policyjnych wol- 
skiego, sobornego i łazienkowskiego oraz dla niższej 
służby cyrkułu zamkowego. , 


= Jeneralny konsul niemiecki, baron Rechenberg 
wyjechał w dniu wezorajszym do Berlina. 


= Policjant Piotr Woronin, który przy zatrzymy- 
waniu awanturników na ulicy został zraniony w gło- 
wę, dostał od p. oberpolicmajstra, oprócz podzięko- 
wania wyrażonego w rozkazie dziennym, 3 rs. na- 
grody. 


== Z teatru I mdzyki. 

* „Pieszczoszek” Najaca i Hennequin'a grany bę- 
a jutro po dłuższej przerwie w teatrze Rozmai- 
tości. 

Do roli tytułowej powrócił p. Szymanowski. 

* Z udziałem Żółkowskiego zaprojektowane zo- 
stały następujące komedje na tydzień przyszły: wa 
środę „Nasi zięciowie” Zalewskiego, w sobotę 
„Frou-Frou“ Meilhaca i Halevego i w niedzielę 
„Złoty cielec” Dobrzańskiego. 

* P. Wermut, znany z gościny na seenie naszej 
tenor, odniósł sią do dyrekcji teatrów warszaw- 
skich z propozycją swoich występów. 

Podobno dyrekcja zamierza z nie) skorzystać. 

* Marceli Herwegh, jeden z celniejszych skrzyp- 
ków obecnej chwili, uczeń Sarasatego, a syn słynne- 
go niegdyś i przyjaznego nam poety niemieckiego, 
przybywa w dniu jatrzejszym do Warszawy celem 
dania tutaj koncertu. 

Pierwej ukaże się p. Herwegh w Towarzystwie 
muzycznem, w przyszłotygodniowym wieczorze śro- 
dowym. ` 

* Pierwszy koncert symfoniczny w sali teatru 
Wielkiego odbędzie się w nadchodzący piątek, t. j, 
dnia 5-go listopada. A ati 

Program koncertu wypełwią całkowicie orkiestra 
i p. Michałowski. 

Pierwsza odegra uwerturę Beethowena „Poświęce- 
nie domu”, „Danse macabre tai symfoniczny 
Saint-SaGnsa i symfonję (ar. 2 © du) Schumana. 

P. Michałowski zaś da nam usłyszeć koncert (A 
moll) Schumana, „Toceatę” i „Pugę” Bach-Tausig, 
„Barcarollę” (nr. 4) Rubinsteina i „Scherzo” (nr, 3 
Cis moll) Chopina. , 

* Pani Zimajerowa bawi obecnie w Krakowie, 
gdzie wystąpi w dwóch przedstawieniach, z których 
jedno przeznaczonem jest na rzecz budowy gmachu 
dla towarzystwa „Sokół”. 

* W wychodzącym w New-Jorku piśmie p. t. The 
Dramatic lieviev czytamy, iż Modrzejewska przygo 
towuje nowy dramat p. t. „Les Chouns”, przerobiony 
dla niej przez paryskiego aktora z teatru Vaude- 
ville, p. Piotra Berton, 2 powięści Balzaca. 
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+ Wspomnienie pośmiertne. 

W dnia wczorajszym zmarł dobrze znany w War- 
szawie księgarz, Józef Błaszko wski. 

Urodzony w Krakowie w r. 1sll-ym, przybył do 
miasta naszego i w r. 1840-ym w pałacu kazimirow- 
skim założył skład materjałów piśmiennych. 

Młodzież spółczesna, uczęszczająca do gimnazjum 
realnego iżfilologicznego, prowidowała się w tym wy- 
bornym podówczas magazynie w utensylja szkolne, 

Błaszkowski w kilku podróżach za granicą obeznał 
się bliżej z pomocami naukowemi i w r. 1856-ym 
skład swój tak rozwinął, że nawet potrzeby arty- 
styczne szkoły sztuk pięknych zaspakajane w nim 
być mogły. 

Obok dotychczasowego asortymentu szkolnych 
podręczników, Błaszkowski zaprowadził księgar- 
stwo, które i pod względem nakładowym;, pomyślnie 
rozwijał. 

Przeważnie mając do czynienia z nabywcami nie- 
letnimi, ojeowskiem prawem postępowaniem chlu- 
bnie w pamięci ogółu się zapisał, 

= Pożegnanie. 

W tych dniach w salonach prof. dra Tyrchow- 
skiego zgromadzili się niektórzy profesorowie uni- 
wersytetu, b. profesorowie akademji medyko-chirur- 
gicznej, oraz b. szkoły głównej celem pożegnania 
udającego się za dni kilka do Lwowa szaąnowaego 
dzieńana Józefa Kasznicy. j 

Oprocz powyższe; grona, znajdowali się przed. 
stawiciele różnych gałęzi wiedzy: prawnicy, medycy, 
przyrodniey, filolodzy, aby uścisnąć dłoń towarzysza 
doli i niedoli. 

W przemówieniach zaznaczono, iż prof, Kasznica 
w życiu koleżeńskie: : nielicznej już dziś garstki od- 
grywał wybitną rolę i potrafił w danym razie mają- 
ce się rozstrzelić głosy skupić dla służenia dobrej 
sprzwie, czynił zaś to zawsze z głębokiego poczucia 
obowiązku, nie oglądając się na żadne względy ubo- 
czne i interes osobisty. è 

Wyborną charakterystykę Kasznicy, jak zazna- 
czył jeden z mówców, dał prof. hr. St. Tarnowski 
w bjografji Szujskiego, gdzie wspomniał o szano- 
wbym dziekanie w tych słowach: „Kasznica, jest to 
charakter najbardziej jednolity i wyrobiony, najsta- 
teczniejszy, personifikacja prawego sumienia i po- 
czucia obowiązku.” 


= Szkołą Konarskiego. 

Dziś już możemy douieść na pewno, iż zakład nau- 
kowo-rzemieślniczy, z zapisu $. p. Konarskiego w 
mieście naszem powstały, wkrótce pozyska gmach 
własny, 

Komitet gospodarczo-administracyjny szkoły, uzy- 
skawszy przychyluą decyzję p. kuratora, krząta si 
obecnie około wyszukania odpowiednieg o na ten ce 
miejsca. 

Podobno na odezwę komitetu złożyło oferty 40-tu 
właścicieli rozmaitych posesyj. 

Jest więc w czem wybierać!.. y 

Układy jednak o kupno płacu, prowadzone z kil- 
koma deklarantami, nie doszły do pożądanego sku- 
tku. 

Pozwolenie na podniesienie z banku odpowiedniej 
sumy dla kupna placu zostało już wyjednane, a 
plany budowli zatwierdzone przez ministerjum. 

Jeżeli układy skońezą się pomyślnie w ciągu zi- 
my, budowa gmachu rozpocznie się na wiosnę roku 
przyszłego. 

= Z Towarzystwa dobroczynności. 

Na odbytem wczoraj posiedzeniu wydziału zupy 
rumfordzkiej zatwierdzono bez zmiany budżet tegoż 
wydziału na rok przyszły i jednomyślnie zaproszono 
na prezesa wydziału p. Władysława Kronenberga, 
na wice-prezesa p. Antoniego Wernera, na sekreta- 
rza p. Adama Skulskiego. 

Wybory te podane zostaną do zatwierdzenia zgro- 
madzeniu centralnemn. 

= Bajka. 

Echo berlińskie donosi, że w szpitalach tutejszych 
ukazała się zaraza syberyjska. 

Bodajto dobra informacja, 

= Fałszywy adres. 

Nadesłano nam kopertę listu pochodzącego z Ber- 
lina. 

Na kopercie tej umieszczono zdres następujący: 

„/errn N. N. Meseritz bei Warschau.“ 

Urząd pocztowy z rzadką domyślnością list wy- 
słał do Międzyrzeca, dokąd był rzeczywiście adreso- 
wany. 

Dziwna to ochota germanizowania nazw miejsco- 
wości w kraju, który nigdy niemieckim nie był. 

= Nieszczęśliwa rodzina.” 

„Nieszezęście nigdy samo nie przychodzi. 

Na dowód przytaczamy nieszezęśliwe położenie 
moru Wi EE przy ulicy Dunaj pod 
n -ym, w której w przeciągu ty ia "m 
troje dzie kk wp ągu tygodnia "marło 
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W dniu 25-ym zmarło najprzód jedno dziecko na 
zapalenie płue. 

£mękani rodzice, powróciwszy z pogrzebu, znaleźli 
drugie dziecko bez życia a jeszcze to nie zostało po- 
chowane, gdy w dniu wczorajszym zmarło trzecie. 

Dwoje pozostałych leży w domu niebezpiecznie 
chorych. 

Przypomina to smutną dolę „ojca zadźumionych”. 

= Dziwne roztargnienie. 

Przed niedawnym czasem do kancelarji parafji 
św. Jana zgłosiło się kilka osób z ojcem na czele 
dla ochrzezenia „chłopca”. : 

W tydzień po dopełnionym obrzędzie do tejże 
kancelarji przybył ojciec z oświadczeniem, iż chrzezo- 
ne dziecię było dzieweczką, omyłka zaś w wykaza- 
niu płci była spowodowaną roztargnieniem rodzica... | 

„prostowanie tego rodzaju omyłki wymaga, jak 
wiadomo, wiele czasa i formalności. 

Ale też dziwne to roztargnienie! 


= Wyzyskauie śmieszności. 

Na punkcie rozmaitych śmiesznych uprzedzeń ro- 
towych wiele csób nie może się dotąd poprawić. 

Są jeszcze tacy, którzy powiadają, że ta lub owa 
praca człowiekowi z nazwiskiem nie przystoi. 

Oto wymowny fakt, ilustrujący śmieszne uprze- 
dzenie. 

Pange młody człowiek, ma stryjaszka pełnego 
arystokratycznych uprzedzeń, czlowieka ‘nader bo- 
gutego, lecz równie skąpego. 

Synowiec po swoich rodzicach nie dostał żadnego 
majątku, a stryjaszek, lubo bezdzietny, nie mu dać | 
nia chciał. | 

Zrozpaczony mlodzieniec, posiadając niedosta- | 
teczne wykształcenie, aby zająć jakieś stanowisko, 
według wyrażenia stryja, „odpowiednie rodowi ,;*;/» 
wyuczył się w sekrecie szewetwa. 

Za kilkaset rubli zaoszaządzonych pieniędzy mlo- 
dy "a zakłada warsztat i wywiesza szyld z całko- 
witem nazwiskiem, a nawet i z przydomkiem od | 
herbu. 

Można sobie wyobrazić gniew i rozpacz stry- 
jaszka, kiedy mu o tem doniesiono. 

Ambieja rodowa i ską4pstwo stoczyły straszną 

' walke. 

Nareszcie pierwsza zwyciężyła i p. „*, wezwał 
synowea, żądając „porzucenia, jak się wyraził, „hań- 
biącego rzemiosła”. ; Se ; 
„ „Młodzieniec, pragnący kształcić się w rolnictwie, 
nie miał nie przeciwko temu, postawił jednak za 
warunek, iżby mu stryj dla fachowego wykształce- 
nia płacił przez trzy lata po 1200 rs. roeznie, a 
późnej dał mu jednorazowo 10,000 rs. na dzierżawę 
lub kupno folwarku. i 

Pan „*, na wszystko się zgodził, a nawet zobo- 
wiązanie dał a piśmie, czego ostrożny „*, koniecz- 

nie się domagał. 

Bzyld po ezterech dniach został usunięty, 


== Bliżej dzieci. 

Przed zbliżającem się „świętem umarłych” cmen- 
tarz powązkowski liczaiej jest odwiedzany, aniżeli 
w innych porach róku. 

Z pomiędzy wielu osób modlących się na grobach 
drogich sercu zmarłych, szezególniej zwraca uwagę 
para niemlodych ludzi. 

Są to nieszczęśliwi rodzice, opłakujący stratę troj- 
ga dorastających dzieci. 

Grób murowany, ozdobiony wspaniałym pomni- 
kiem w kształcie kayptiezki, jest dla niepocieszonych 
w Źalu rodziców całym światem. 

Zerwawszy stosunki towarzyskie państwo „”„, po 
uregulowaniu interesów, przenieśli się za powązkow- 
skie rogatki, jedynie w tym celu, aby się znajdować 
bliżej dzieci... 

Większą część dnia spędzają na cmentarzu, a w 
razie niepogody chronią się do kapliczki. 

Taki tryb życia w połączeniu z praktykami reli- 
gijnemi stanowi jedyne uspokojenie nieszczęśliwych 
rodziców. 


== Odnaleziona neofitka, 

W dniu wczorajszym przywieziono aż z Hambu:- 
ga Majo Łysiakową, żonę fzlezera wojskowego, 
młodą neofitkę, którą przed kiiku tygodniami fana- 
tyczui izraelici uprowadzili podstępem i wywieźli za 
granicę. 

Sprawa to niezmiernie sensacyjna, a wiele osób o- 
skarżonych 0 zbrodnię gwałtu zostało aresztowa- 
nych. 

Bliższe szczegóły podamy jutro- 


= Kradzież w tramwaju. i 
2.ś pomiędzy godziną 9-tą a 10-tą rano pani Stefanja 


Barciúska, jadąc tramws y 
ą ajem z ) -Świ { x 
EA, Jem z Nowego-Światu, została o 


W czasie jazdy siedzący i i jaki 
dzieniec TEYRN TY naprzeciwko pani B. jakiś mło- 

— Ależ tu czuć swąd, bo pani okrycie sia +1; 

Przerażona kobieta wstaje? g Eer y Rr li. PETEN N 
czynią to samo, a nieznajomy przyduszą rękami rzekomą 


ogień i gdy jeszcze popłoch nie ustał, szybko z tramwaju 
wyskakuje. 

Był to złodziej, który pod pozorem gaszenia fikcyjnego 
ognia wyciągnął z kieszeni pani B. portmonetkę ż kilku- 
nastu rublami, 

== Przejechania. 4 

W dniu wczorajszym na Pradze Jan Brzeski najechany 
przez wóz roboczy uległ zwichnięciu ręki i został nader 
ciężko zraniony dyszlem w głowę. 

Na Wolskiej Emilja Pati kowa skutkiem najechania u- 
padła i złamała prawą nogę. 


= Nagła śmierć. 

W dniu wczorajszym na rogu Wroniej i Chłodnej pod- 
niesiono leżącego na chodniku w stanie bezprzytomnym ja- 
kiegoś człowieka w wieku lat około 40-tu. 

Wieziony do szpitala wolskiego w doroźce tuż przy ro- 
gatkach życie zakończył. 

W ubraniu nieboszczyka nie znaleziono żadnego dowodu 
legitymacyjnego lub wskazówki miogącej naprowadzić na 
ślad osobistości denata. 

Zwłoki zabezpieczono i śledztwe zarządzono, 

= Spalona. 

Znów jeszcze jeden wypadek oparzenia przy ognisku po- 
dnie prasa prowiucjonalna. 

We wsi Orłów drewniany, w pow. krasnostawskim, córka 
parobka dworskiego Marjanna L., licząca lat 4, zapaliwszy 
na sobie ubranie przy ognisku, zmarła z poparzenia. 

AED JO". 

= Regulacja Dniestru. 

Rototy nad pogłębieniem Dniestru wciąż się pro- 
wadzą. 

Zadaniem inżenierji jest usunięcie mielizn, na co 
już 400,000 rs. zużytbowano. 

Przestrzeń od Chocima do Mohylowa już oczy- 
szczono, a t. z. progi jampolskie wysadzono w po- 
wietrze, 

W ten spostb na wiosnę statki pasażerskie stale 
kursować zaczną. 

= Tylko niemiecczyzna i żargon. 

W Płocku miejscowy komitet bóżujczny rozesłał 
zaproszenia do swych członków, drukowane w języ: 
ku niemieckim i w żargonie żydowskim, z pominię: 
ciem języka polskiego. 

Ze słusznem oburzeniem donosi o tem miejscowy 
organ. 

= Podpalacz. 

W tych dniach w mieście powiatowem Brzezinach 
ujęto 14-letniego chłopca na gorącym uczynku pod- 
palania. a 

Wyrostek przyznał się, iż wszystkie sześć pożarów 
zaszłych w mieście w ciągu ostatniego. miesiąca, 
były jego dziełem, 

Do tej zbrodni podmówił go pewien włościanin z 
okolicy podmiejskiej. 

Sledztwo zastało zarządzone. 
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+ Ś.p. Michał Majewski, urzędnik drogi żelaznej pe- 
tersburskiej, syn Michała dyrektora Tustytutu gimnastycz- 
nego i Katarzyny z Woynów, po długich i ciężkieh cier- 
pieniach, opatrzony św. sakramentami, zakończył życie w 
Petersburgu dnia 23-go października 1886 roku, przeżywszy 
lat 28. Pozostali rodzice, siostryji szwagrowie zaprąssają 
krewnych, przyjaciół i kolegów zmarłego na wyprowadzenie 
zwłok w dniu Jl-ym października r. b., to jest w niedzielę, 
o godzinie f-ej z południa ze stacji Pragu drogi warszaw- 
sko-petersburskiej na cmeutarz powązkowski. Osobne zapro- 
szenia rozsyłane nie będą. —3754— 

+ $. p. Józef Błaszkowski, właściciel księgarni, po 
krótkich lecz ciężkich cierpieniach przeniósł się do wiecz- 
ności, w dniu 29-ym października 1886 r. przeżywszy lat 75. 
Pogrążeni w giętokim smntku: żona, córka i syn zmarłe- 
go zapraszają krewnych, przyjaciół i znajomych ua ża- 


łobne nabożeństwo odbyć się mające w dniu 31-ym b. m., 


to jest w niedzielę, o godzinie 40-ej zrana w dolnym ko- 
ściele św. Krzyża, oraz na wyprowadzenie zwłok w tymże 
duiu i z tegoż kościoła o godzinie 3-ej i pół po południu, 
ua cmentarz powązkowski, Oddzielne zaproszenia rozsyła- 
ne nie będą. 2—3749— 
+ Ś. p. Cesio Blechschmidt, syn Henryka i Eugenji 
ze Szczepańskich, po krótkiej lecz ciężkiej chorobie, zmarł 
dnia 25-go października 1886 roku, przeżywszy lat 5. Po- 
zostali w smutku rodzice po stracie jedynego dziecką za- 
praszają krewnych, przyjaciół i znajomych na wyprowadze- 
nie zwłok z kościoła Narodzenia Najświętszej Marji Panny 
na Lesznie, w dniu 31-vm października, to jest w niedzie- 
lə, o godzinie 44-ej po południu na cmentarz powązkowski 
odbyć się mające. —3736-- 
+ Ś. p. Jadwinia Kronenberg, córka Walentego i Ame- 
lji z Luedków maiż. Kronenberg, po krótkich iecz ciężkich 
cierpieniach zasuęła w Bogu dnia 29-go października, prze- 
żywszy lat 6 miesięcy 5. Pozostali w głębokim smutku stro- 
skani rodzice zapraszają krewnych, przyjaciół i znajomych 
na wyprowadzenie zwłok z mieszkania domu M: 6 róg Ża- 
biej i Żelaznej Bramy, o godzinie Z-ej po południa xa 
cmentarz powązkowski. Osobne zaproszenia rozsyłane nie 
będą. —)109— 
— B. p. dr. Leon Schönborn, w wieku lat 60 przeniósł 
się do wieczności. Pozostała żona zaprasza krewnych, ko- 
legów i znajomych na wyprowadzenie zwłok dnia 81-go 
października. tj. w niedzielę, o godzinie 4-6i vo południu 


Nr 3005 __ 
z domu przy ulicy Żabiej M 1/3 ua cmentarz wyzna 
mojżeszowego. l ko 

-+ W poniedziałek, to jest dnia 1-go listopada r. b» Ki 
w pierwszą bolesną rocznicę śmierci ś. p. Felicjana Trze" ch 
skiego, odbędzie się msza żałobna w kościele Wszystki 
Świętych na Grzybowie, o godzinie 9-ej zrana, na którą P 
została żona wraz z dziećmi zaprasza krewnych i Z 
mych. —3737 bi 

+ Dnia 1-go listopada, to jest w poniedziałek, jako w ej. 
cznicę urodzin przedwcześnie zgasłej Ś. p. Józefy Zabicki d 
odbędzie się nabożeństwo żałobne za spokój jej duszy» 
kościele św. Antoniego (po-reformackim) przy ulicy Se 
torskiej o godzinie 10-ej zrana, na ktore matka i si9 51 
zmarłej zaprasza krewńych, przyjaciół i znajomych. 

+ We środę, to jest dnia 3-go listopada r. b. z powo 
jedenastej rocznicy zgonu 4. p. Ludwika Łesznowskie ie 
b. radey b. dyrekcji ubezpieczeń, wydawcy i współwłać 
ciela Gazety warzawskiej, odprawiona będzie o godzinie fe 
zrana, w kościele Przemienienia Pańskiego (po-kapuef 
skim) przy ulicy Miodowej, msza żałobna, na którą P ie 
stała wdowa zaprasza rodzinę, znajomych i te wszyst st 
osoby, które zachowały życzliwe wspomnienie dla ma 
łego. +1307 
+ W dniu 3-im listopada r. b., jako w smutna rozda 
śmierci ś. p. Wandy z Tyzlerów Grodzkiej, odbędzić 
msza święta w kościele św. Antoniego przy ulicy Senna 
skiej, o godzinie 40-ej zrana. do” 

t W ciężkiem nieszczęściu, jakiem podobało się Bog" $ 
tknąć nas, niewymowną pociechą dla całej rodziny był 
współczucie okazane nam w bolesnej chwili pogrzebu jie 
mężn mego Franciszką Kuśmierskiego. Pomimo dotk 
wej niepogody—liczne grono kolegów, krewnych i przy. A 
ciół towarzyszyło nam w oddania mu ostatniej posłuśł 
Dzięki ci zacna młodzieży, która poniosłaś drogiego o fe 
do mogiły — a wszystkim obecnym serdeczne chrześć 
skie „Bóg zapłać”. 


—3150— (Żona i dzieci. „w 
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Nadesłane. 
Cygara wprost z Hiatanny, tego 
nych zbiorów, w oryginaluem opakowaniu, nade 
do M. Hiiczorowskiego, Krakowskie Pr 
mieście nr 7, telefonu nr 540; Wierzbowa ur 7, t° 
fonu: nr 539. 
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Z Cesarstwa. 
Swiet szeroko omawia wysłanie do Warny „pija 
rosyjskich statków wojennych, który”! zada 
ma być opieka nad poddanymi rosyjskimi. w 
drugi stanowczy krok naszego rządu w spraw: dzi | 
garskiej — mówi rzeczony dzienuik.—Czem jest ig- 
siejsza Warna, okazuje się już z tego, jak tam pr^ 
jęty został jen. Kaalbars, który przybył dla ZW. 
stowania woli Najjaśniejszego Iana. Na dE ód 
w Warnie powitał jenerała gęsty tham ladu, poc” 
go na rękach poniósł do powczu, ale bar. Kau! A 
nie zdążył jeszeze dojechać do konsulatu, kiedy JE 
gmach ten otoczyła zgraja stronników rządu, WY. 
jących nieludzkie okrzyki, domagających się W We 
rów i zgromadzenia i ozuajmiających o swoje! 2 je” 
fanin do rozbójników sofijskich. Były to istotnie I 45 9 
ludzkie krzyki. Jenerał uzuał zą konieczne 0 ar 
się do komendanta miasta, aby pozbyć się o ae 
której usposobienie zagrażało otwartym skauda ode | 
Przysłane wojsko rozpędziło naród, albo raczej cto 
pędziło go tylko, bo teź same krzyki trwały joango 
długo, w pewnem oddaleniu od-konsulatu. U Sa ego 
gmachu postawiono oddział wojska, a władze % opł 
powodu rozpuszczały pogłoski, że wojska st 10 
jenerala. przed ludem. W rzeczywistości za8 % igs 
tylko zuchwały manewr samego rządu. Prze kop | 
jak żołnierze i żandarmi stali. u drzwi naszeg_„yjn | 
sulata, nie przypuszczali taż nikogo do je? z po 
a jeżeli się kto nawet zdołał przemknąć, to za!% go 
wyjścin ztamtąd aresztowano go i odprowadza iwis 
więzienia z polecenia i pod okiem policmajstr* sjøl 
sta. Warna jest gniazdem niedonczków uRUOŻ A wyg 
i uczniów, którzy w swobodzie widzą tylko pe o 
lekceważenia i deptania rzeczy świętych 1 5 w pi 
wuych, ale nigdyby śmiałość tych niegodziwe nii 
dochodziła do takich rozmiarów, gdyby nie €Z Żpiej: 
sobą poparcia wszystkich władz, całego te'* 
szego rządu. Do konsolatu nie. dopuszczano 
poddanych rosyjskich, ani osób mających 
lacie do załatwienia interesa bandłowe albo jek 
towe. Taki stan oblężenia trwał przez cały © w zaj 
bytu jenerała, : a trzeba przyznać, że to było ggi 
wyższym stopniu uciążliwem, Przekonawć powró 
bezeelowości dalszego pobytu, jen. Kauibar" | 
cii d. 30-go września nadzwyczajnym pocite kom 
Raszczuku. Pobyt jen. Kaulbarsa w Warm że tele 
plikowała jeszcze bardziej ta okoliczno”. prze 
grafy bułgarskie, prawdopodobnie rozmy* r jne tele 
inaczały cyfry, tak że niektóre bardzo W% zup 
gramy stawały się zupełnie nieprzydatnem -widjo 
nie niezrozumiałemi. Aby mieć możność P 


eń 


IP dey JES ; 
í dy “e w nowej tej fazie polityka naszego gabinetu 
BL va charakter stanowczości i niewzruszoności, 
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E komunikowania się z Petersburgiem, jenerał 
19 musiał wysyłać wszystkie swoje depesze 

Łurdźewa,” 
żersze znaczenie przypisuje wysłaniu dwóch ro- 
ch statków do Warny Nowoje wremja. Agita- 
zła sofijscy, mówi ten dziennik, zawiele liczyli 
* zakulisowe B= dyplomacji zachodniej. Zbli- 
tkot chwila płacenia za te nadzieje. Obecność sta- 
die ky rosyjskich pod Warną odrazu zmienia położe- 
; Statki zostały wysiane dla rozciągnięcia opieki 
qyj danymi rosyjskimi, znajdującymi się w Buł- 
s a mamy nadzieję, że pojawienie się ich pod 
rę iua położy koniee stanowi rzeczy, 4 pomocą któ- 
A 9 Samozwańczy rząd sofijski spodziewał się nie 
Pucić, aby Rosja posunęła się dalej po za nacisk 
je. omatyezny. Kiedy jenerał Kaulbars, zwiedza- 
miasta bułgarskie, widział się i porozumiewał 
fakt owymi stronnikami Rosji, ci ostatni nie mieli 
Yeznych dowodów, aby rząd rosyjski poparł ich 
ry anie w walce z uzurpatorami sofijskimi. 
liczyć Wszyscy mają taki dowód wa oczach. Ogra- 
tylk Się on nateraz co prawda na wysłania dwóch 
tno O statków, ale komuż nie jest wiadomo, że wa- 
iq; „Podobnych demenstracyj nie zależy od liczby, 
siły bojowej wysłanych okrętów. Statki „Za- 
8 P i „Pamiat Merkurja” mają bardzo ścisłe in- 
diye „Teraz w ciągu kilku dni należy się spo- 
ny vać jaknajbardziej niepokojących wieści ze stro- 
Wie Opleczników pp. Stambułowa i Mutkurowa. 
Sci tę będą dowosiły o rozmaitych rozpaczliwych 
Anowieniach, powziętych jakoby przez rejencję, 
ca lą wszystkie takie nowiny nie potrzeba już zwra- 
top adnej uwagi Kwestja bułgarska wstępuje w 
in; } fazę, w której sofijscy pigmejczycy nie będą 
tie qdsrywali wydatnej roli. Rejencja i zgromadze- 
jęz) Towskie usuwają się na drugi plan, ustępujące 
Ły eg poważniejszym mężom stauu. Rosja będzie 
Mome, musiała mieć do czynienia bezpośrednio z dy- 
ty, ecja zachodnią, tak w kwestji nowego rządu 
czasowego dla Bułgarji, jak i w kwestji kandy- 
Wy na książęcy tron bułgarski, Miejmy nadzie- 


licy „się odznaczała w głównych momentach po- 
ž duisj fazy kwestji bułgarskiej.* 


PWYKKA 


Z ostatniej chwili. 


Trjeście zsthorowało na cholerę od d. 7 go 
Nica osób t8-; z tej liezly Pie drortiti 304, 
wy 9 544, w teczenin pozostało do d. 28-go b. m. 
% 34, W prowincji Istrji od d. ]3-go czerwca za- 
wj a ło osób 671, zmario 374. Cholera słabnie tam 
Red cznie, podobnie jak na Węgrzech, gdzie w Sze- 
wy ynie i Raabie w d. 28 ym b. m. nie zaszedł nowy 
lg Padek cholery, - Biuletyn węgierski za czas od d. 
W po do d. 20go b. m, podaje cyfry następujące: 
cszcie zachorowało osób 248, zmarło 129; w Sze- 

t "ie zachorowało osób 110, zmarło 70. Sporady- 
kę. Ypadki zaszły w rozmaitych miejscowościach 
hi itatów Sziulwéissenburg, Bacz, Komorno, Czoz- 
td. Gran, Wielki Warażdyn, Preszburg, Tolna 


tęzfianowany poslem franeuskim przy dworze pe- 
wię askim Laboulaye jest synem słynnego akade- 
teta pisarza. Liczy lat 53; do r. 1875 go był se- 
Nagp ŻEM poselstwa francuskiego w Petersburgu, 
qybtie posłem w Lizbonie i Madrycie. 
Majat rejencji bułgarskiej z d. 27-go b. m., ogła- 
tatg Y stan oblężenia w Sofji i okręgu, nosi podpis 
TS b. Karawełowa. 
t ie wstępnem zgromadzeniu posiów bułgarskich 
itp U 2T-ym b. m. krążyły rozmaite pogłoski, któ- 
dopi emadzenie brało pod rczwagę. Pogłoski te 
dg, 2917 wrzekomjch żądań Rosji, jakoto zamia- 
łoyą 12 ministrem wojny jenerała rosyjskiego, kie- 
GN polityką zewnętrzną Bułgarji przez gabinet 
iùd urski, rewizji konstytucji i wyboru na tron 
tig Jdata Rosji Naturalnie, że pegłoski te nie 
, z) Charakteru urzędowego. 
dypl telegrafnją, że dzisiaj udać się mieli do 
ę TY wicekonsulowie Francji i Anstcji. 
lipp eeina urzymuje, że Anglja w sprawie o- 
„ ©) liczyć może na poparcie Niemiec, 


te) SEN przypisuje ważne znaczenie zapowiedzią- 
do, 12) cie pruskiego następcy tronu z małżonką w 


"A u królestwa włoskiego. 
Mody daJsze wybory w Brukselli wydały rezultat 
le y iewąny. Kandydat związku liberaluego, Guil- 
ty wo eymal głosów 4,062, Anseele 1,014, Katoli- 
ymai się od glosowania, 


TELEGRAMY 
„KURJEKA WARSZAWSKIEGO”. 


Moio PYÈ 30 go października.—Cała okolica, po- 
a nad brzegami rzeki Durance, została zalaną, 


Fe" "ET 57.7, 


> =. f - w, 
KURJER WARSZAWSKI.—Dnia 30 października 1886 r. i 


Tarascon i Arles stoją pod wodą. Wezwano pomocy 
wojska do ratunku. 

Hizym 30-go października.—Z prowincji dono- 
szą © straszliwych zalewach, W Liwornie woda za- 
lała cmentarz. Kaplica i mury runęły, Trumny ze 
zwłokami pływają po wodzie. 


(Ajencja północnaj | 

Parna 30 go | ażdziernika.—Ajencja Havasa 
donosi: Komendant rosyjskiej łodzi działowej złożył 
onegdaj po południu w towarzystwie konsula rosyj- 
skiego wizyty tutejszym wicekonsulom Francji, Au- 
strji i Grecji, tudzież posłał swą kartę wizytową 
przedstawicielowi Anglji, Wezoraj zrana rzeczeni 
wicekonsulowie rewizytowali komendanta w pel- 
nych uniformach. Onegdaj wieczorem przybył tutaj 
bulgarski miuister wojny, Nikołajew. Muzyka woj- 
skowa gra pod jego oknami. 


Parna 30-go października, — Kliper „Pamięć | 


Merkurego” z 18 tu działami i 418 tu ludźmi załogi, 
przybył ta wczoraj zrana. Wczoraj także przyjecbał 
do Warpy bułgarski minister wojny. 

Tyrnowa 30-go października.— Jenerał Kaul- 
bars telegrafieznie doradza uwolnienia aresztowa- 
nych oficerów i żąda szybkiej odpowiedzi. W drugim 
telegramie jeneral radzi znieść stan oblężenia w Xo- 
fji. Rada ministrów postanowiła aresztowanych u- 
wolnić, 

Petersburg 30-g0 października, —Ministerjam 
spraw wewnętrzuych zatwierdziło ustawę warszaw- 
skiego towarzystwa Śpiewackiego „Lutuia”. 

Petersburg 30-go października. — Pełersbur- 
Shija wiedomosli donoszą, jakoby w kwestji unormo- 
wania produkcji cukru zyskiwało przewagę zdanie, 
iż projektowany sposób unormowania zrujnuje dro- 
bnych fabrykantów i pozbawi zarobku znaczną część 
pracującej ludności. 


z sądów. 


Ciekawa historja przestępcy. 

Rzadko się zdarza, ażeby szereg przestępstw, popełnia- 
nych systematycznie w ciągu dłuższego czasu, pozostał 
niewykrytym i został ujawniony przez samego przestępcę. 
Zdawałoby się, że nadużycia tego rodzaju trudniejsze sn 
do popełnienia w kancelarji urzędowej, gdzie każda spra- 
wa jest w toku i każda niedokladność poprzednia po sku- 
tkach swoich «wykryć się musi. 

Znalazł się jednak człowiek, który potrafił cudu tego 
dokazać i w najruchliwszej może ze wszystkich kancelaryj 
sędziego śledczego w ciągu półtora rokn popełnił kilkana- 
ście fałszerstw z towarzyszącemi im następstwami. Czło- 
wiekiem tym był niejaki Szlama Lewi, b. kaneelista sę- 
dziego śledczego 9-go rewiru, Ronilacego Czerenkowa. 
Funkcje kancelisty spełninł on od 26-go Intego 1884-90 
r. do 1-go grudnia 1885-go r. i czasu tego nie tracił 
ną marne, czego dowodem siedem nadużyć siużbowych, wia- 
domych jnż dziś i wykrytych. 

Pierwsze przestępstwo spełnione zostało podczas zastęp- 
stwa p. Czerenkowa przez kandydata do posad sądowych 
p. Ettingein (od d. -go lipca do 20-go sierpnia r. z.). 
Do sprawy o kradzież n niejakiego Strzałkowskiego dolą- 
czone były jako dowód rzeczowy 50 rs., które należało o- 
desiać do registratnry sądu okręgowego, Lewi odesłał do 
sądu zapieczętowany. pakiet z napis*m: 51 rs. 25'a kóp., 
wewnątrz jednak znaleziono tylko rs. 1 kop. 251/, i kilka 
czystych blankietów, reszta poszła do kieszeni pisarza. 

Dla zatarcia śladów nadużycia Lewi odnotował w księ- 
gach, że sprawa Strzałkowskiego odesłaną została do to- 
warzysza Jrokuratora Kamyszańskiego, a akta w tej spra- 
wie zniszczył. 

Temu samemu losowi uległy akta w sprawie Bljasza 
Tieitsztoka, oskarżonego o wykroczenie przeciwko ustawie 
truukowej. Za 40 s. Lewi akra zniszczył, porobiwszy w 
księgach wzmianki e wysłaniu sprawy do zarządu akcyzy 
i odbiorze takowych przez woźnego Seweryniaka. 

W sprawie Moszka Urbacha, oskarżonego © toż samo 
przestępstwo. Lew: przywłaszczył sbie złożoną przez nie- 
go kancję w iios“ 6 rs. 25 kop. Odpowiednia adnotacja o 
wysłanix depozytu do sądu okręgowego została naturalnie 
w księgach zrobi ma : 

W tymże czasie zniszezoną została odezwa kandydata do 
posad sądowych Ettingera do komisarza cyrkułu IV-go o 
rozciągnięcia dozorn volicyjnego nad Izaakiem Rosenblat- 
tem. oskarżonym o przywłaszczenie. Odezwa ta, pomimo 
wzmianki o jej wysłaniu, w cyrkale otrzymaną nie została 
i nadzoru policyjnego nie rozciącnięto. 

W sprawie pożaru w mieszkania Moszka Rancmana to- 
czyło się dochodzen e sudowe co do przyczyn pożarn. Ranc- 
man, ubezpieczony w Towarzystwie baltyckiem, potrzebo- 
wał dla otrzymania sumy ubezpieczonej świadectwa ad Sọ- 
dziego śledczego, że sprawa zostałą nmorzoną. Sedzia 
śledczy wydania Świadectwa odmówii wobec tego, że śledz. 
two nie zostało je:zcze ukończone. 

Po wyjścia Ranemana z kancelarji wybiegł za nim Lewi 
i obiecał mu za pewne wynagrodzenie dostarczyć żądanego 
świadectwa. W kilka dni później Raneman otrzymał od 
Lewiego za 20 czy 30 rs. świadectwo ze sfałszowanym (jak 
się okazalo następnie) podpisem sędziego śledczego Cze- 
renkowa. | 

Niezależnie od powyższych przestępstw Lewi przyznał 
się do tego, że różuemi czasy wyłudził od różnych osób 
mniejsze lub większe sumy. I tak; od dra Szancerą otrzy- 


mał on 350 rs., od Danilewicza 325 ra. od dra Russa 200 
rs., od Maurycego Lewi 100 rs., od Kwiecińskiego 50 rs., 
od Stepiúskiego 80 rs., od Bracka 20 rs., od żony Blumen- 


sona 15 rs., od Berensztoka 10 rs, od Wagnera 50 rs., od - 


Griinzeiga 25 rs. i od Reisenstadta 40 rs. ; 

Wszystkie te osoby w części tylko potwierdziły przyto- 
czone wyżej zem redukując podane wyżej sumy do dro- 
bnych 10-—20 rublowych datków. Niektórzy oświadczyli 
wprost, że nie pamiętają wcale, aby Lewi wymagał od nich 
pieniędzy. ” j 

Na zakończenie litanji nadużyć Lewiego przytoczyć mu- 
simy dwa jeszeze przestępstwa. Lewi zaręczony był z wnu- 
czką przedsiębiorcy Arona Kleiffa, Leonia Halbersztadt. Na 
rachunek przyszłego posagu Kleiff dał mu 375 rs., za któ- 
re Lewi miał sprawić przyzwoite umeblowanie. Pieniądze, 
jak i poprzednie, użył on na własny użytek i wkrótce po 
tem ulotnił się z Warszawy. 

Po zjawieniu się do Pog sledezego do spraw szcze- 
gólnej wagi w Charkowie, Lewi okazał mu świadectwo 
wydane jakoby na jego imię przez sędziego śledczego 
Qzerenkowa. ‘Podpis p. Czereukowa okazał się sfałszo- 
wanym. 

Po tylu bohaterskich czynach Lewi oddał się sam w rg- 
ce sprawiedliwości i stawiony został przed sąd okręgowy 
tutejszy, który po wysłuchaniu pełnej efektów teatralnych 
i naszpikowanej paradoksami mowy jego, skazał go na po- 
zbawienie wszystkich praw stanu i zesłanie do mniej odle- 
głych miejscowości Syberji. Streszczenie obrony Lewiego, 
stanowiącej bogaty materjał do refleksyj psychologicznych, 
a w kazdym razie wysoce charakterystycznej, odkładamy 
do jutrzejszego numeru. EB. W. 


GIEŁDA. 


Warszawa d. 30-go paździermka 1886 r. 


Za weksie długoterminowe na Beriin żądano 
51.80 i płacono 51.75. Krótkoterminowemi obraca- 
no po 51.72, 51.674, a także i 51.60, jai się u- 
dało przy żądaniu 51.75. 

Na pomniejsze miasta niemieckie nie robiono ża- 
dvych interesów. 

Na Londyn 10.47 żądano i zapłacono niewielkie 
sumy 10.461 10.45 za I f. st. 

Na Paryż 41.75—przy płaceniu 41.67 '/, 

Na Wiedeń 84.60 —drobne tranzakcja po 84.35 do- 
konano, 

Papierami obroty prawie żadne. Ę 

Listy likwidacyjne 94.50 i 94.55 przy chęci pla- 
cenia po 94.20 i 93.85.—Z większych drobną sumkę 
04 30 zapłacono. 

Pożyczki wschodnie 99.50—płaeić podobno cheia- 
no 99. 

„Listy zastawne ziemskie101 za I, III, i IV żądano; 
serja V 99.60—jeszcze szacunki drobne po 99.40 i 
99.50 kupowano. 

Listy miejskie 99.75, 99, 98.35 i 98.25, za III 
98.15 1 IV 98 płacić chciano. 

Obligi po 95.90 i 95.60. 

Listy łódzkie poszukiwane po 96.25, 95.40 i 95.15. 

Z akcyj notowano bankowe: handlowe 354, dys- 
kontowe 313, łódzkie 340— w chęci płacenia; ubez- 
pieczeniowe również poszukiwane po 190. à 


Za akcje fabryczne: stalowe 900, starachowickie 


65, fabryki maszyn 30, hutnicze 275; za Zawiercie 
250 żądano. PE PA 

Koiejowe mocno: warszawsko-wiedeńskie 146, 
bydgoskie większe 89, mniejsze 86, terespolskie 162, 
fabryczno-łódzkie 170 chcą płacić, 

Z cukrownianych hermeanowskie po 175, czerskie 
po 100 ulokowaćby można. > 

Godzina 12. — Usposobienie dosyć mocne. We- 
ksle krótkoterminowe na Berlin po 51.67 3 ck 


Sprawozdanie z handlu cukrem, 

Rynek cukrowy był w ogóle bardzo słabo usposobiony. 

Onwila jedna tylko kiedy zdawało się odżywiać nadzieje 
zatwierdzenia projektn ograniczenia produkcji, a raczej 
sprzedaży cukru na konsumcję wewnetrzną—nieco mniejsza 
była, lecz gdy wieści z sfer rządowych wspomniały o szu- 
kaniu dla przemysłu cukrowego innych ulg po za obrębem 
tego projektu wzmocnienie to PA miejsca usposobie- 
niu w ogólności bardzo słabemu. Nie miejsce tu dla kry- 
tyki projektów protekcji przesilonej gałęzi przemysłu, tru- 
dno jednak oprzeć się niezaprzeczalnej zdaje się słuszności 
zapytania, dla czego kraj cały płacić ma zą to że paruset 
prodncentów cukrn porozumieć się ze sobą nie umie i 
dla czego gdy cena kamienia cukru przechodziła 6 rs. nikt 
nie myśiał o protekcji miljonów konsumentów, a dziś gdy 
cena tego kumienia cukru poniżej 3 rs. schodzi, robi się 
taki wrzask około nbezpieczenia nie już wszystkich kilku- 
set, ale a są sęk zaledwie producentów. 

Wracając do rynków cukrowych, zaznaczamy, że wśród 
tych wszystkich przejść, wusposobienie na rynkach Cesar- 
stwa na razie wzmocnione osłabło i że to przyczyniło si 
równieź do osłabienia dążeń na rynku naszym. Ruch by: 
bardzo mały, wyłącznie tylko na detalicznych, o wywozie 
bowiem w obec niskich cen rynków zagranicznych, nie mo: 
że być mowy, > 

Notowauo: 

Rafinady marek 

Hermanów 3.15. 

Leonów 3.071/,, 

Inne marki 305—307!5. 

Raiinada grabokrystaliczna t, zw. rosyjska 3 ra. 

ię również tylko 3 rs. 

4czka w pojedynczych workach 2.55 „AŻ! 
ze kamień 24- micii aeti EK W. is 


oeaan 


polskich cienkokrystalicznych. 


» 


6 ; KURJER WARSZAWSKI. —Dnia 30 października 1866 r. Nr 30 12 
EIT widac Aj = of’ 
SZARADA. i : — Wilhelm Lubelski, doktor medy’ 
EŃ > Dolina Szwajcarska. 


Drugie pierwsze częste czuja 
Caly, gdy na chleb pracuje, 
A i trzeci, choć pan z panów. 
Ma je tnkże, ale z... tanów, 


toqgogryfu umieszczołego w nrze 294b. 


u 


Sardou—Alojzy Żółkowski 


Rozwiązanie 


Safańduły, 

1) Skwierzyna. 
2) Abarbanel,. 
3) FalconettQ. 
4) Anabaptyści. 
5) NajmanowieZ, 
6) DahomeY. 

7) UttyjanowieZ. 
8) ŁojkO. 

9) YdrazyL. 
10) SucharekK. 
11) AcapulcO. 
12) Rymanó W. 
13) Demokede$. 
14) OliwniK. 
15) UskokI. 


Dobre związanie pierwsi nadesłali: 
pp. M. Paszkowska, J. B., Colonna- 


Walewski, P. Pürschel, L. Neuding, W. 


Scugoldberg, E Silberstein, D. Bohm. 


ODPOWIEDZI REDAKCJI, 


— Pani X. O. Z.—Logogryfy, o jakie pani zapytuje bez 
zmiany nie mogą być umieszczone, ponieważ znaczna część 
wyrazów w nich użytych złożona jest z dwóch sylab. Dwu- 
sylabowe zaś wyrazy są zbyt łatwe do odgadnięcia. Po 
przerobieniu, którykolwiek z nich zuży* kujemy. 

— Na kopertach listów, w których rnieszczą się zadania 
lub rozwiązania takowych, pisać nalęży, iż są to zadania 
lub rozwiązania. Bez tych bowiem dopisków nadsyłane listy 
nie będą uwzględniane. 


TBA TR A. 


Wielki. Dziś: „Marta”. Jutro: „Indje”.—/ozmai- 
losci. „Kru-Fru”. Jutro: „Pieszczoszek”.— Mały (u- 
lica Daniłowiczowska), Dziś: „Wielki dzwon”. Jutro: 
„Nanon”, 


3744 Dr Slonimski, choroby moczo-płciowe (se- 
kretne), Królewska 5. Przyjmuje od$3—6 po , uł. 
| wa TCC | NKUWYEEGKEOZANA MWG 


— Massaż wykonywa od lat 15 z dobremi 
skutkami; wskazać mogę uzdrowionych. Bagno 
mr 2.— m. Mikenierg. (1228) 


Kurs gieti. vastasi. | 
Dnia 30-go paździerwika 1886 r. 


m OW 


W ek 


NE WERE RSA 
sle: ! Żęd. | Płac 

PENSEC OEN 
Berlin 100 mar. z krótk. terj i75 | —— 

Londyn 1 funt ster. „ „|41047 | —— 

Paryż 100 franków  „ „043175 | == 

Wiedeń 100 guld. £4 60 


" $ 


| 
| 


Wartość kuponów: 
(Po potrąceniu podatku skarbowego) | 
Od Listów zast. ziemskich 5%/, kop. 1683, 
Od Listów z. m. Warszawy kop. 38!/, 
Od Listów zast, m. Łodzi kop, 236 
Cd Listów likwidacyjnych kop. 187!/g 
Od Obligów m. Warszawy kop. 22:/, 


Jutro, w Niedzielę, dnia 31- «o października 1886 r. 


36 WIECZÓR POLSKICH KOMPOZYTORÓW 


wy cneny przez orkiestrę warszawską pod ‘rr. 


ACURA SONFENCOL DA. 

1) Polonee M 4, książę. Ogiński. i 

2) Uwertura z op. „Kaimore”, Kurpiński. 

3) Nocturn. op. 48, Chopin. 

4) Zagłobasmazur (na żądanie), Wine. Lewandowski. 

5) Uwertura z op. „Burgroforvie,” Dobrzyński. 

6) Mazur sialankowy (solo na skrzypce), Kątski. 

T) Między-akt z 4-go obrazu „Dziewczę z chaty za 

wsią”, Noskowski. 

8) Mazur z op. „Halka”, St. Moniuszko. 

9) Polonez uroczysty, Dobrzyński. 

10) Oberek „Zawierucha”, (na żądanie), Leo. Lewandowski. 

11) Pieśń żołnierza (instr. Noskowski), St. Moniuszko. 

12) Nasza chwała, mazur, Leopold Lewandowski, 

Początek o godzinie $-ej po południn.—Wejście kop. 30. 


ma zaszczyt prosić członków założycieli, aby we 
środę difia 3 listopada r. b, o godzinie 71/, wieczo- 
rem :zebrać się raczyli w lokalu Towarzystwa dla 
balotowania kandydatów świeżo przedstawionych 
na członków, zechcą również przybyć członkowie, 
którzy przedstawili kandydatów. (1303) 


_—PMP Adam Sulima Przyborowski 
zamieszkał Długa 46; przyjmuje od 4—6. (5696) 


44. Złotych i srebrnych medali. £A. 
Matirakt mięsny płynny i staly: 
Użyty z gorącą wodą, da- 
je w jednej chwili wy= 
borny rosół, sma- 
kiem i pożywnością prze- 
wyższający inne extrakty. 

Bardzo ważne zastosowanie ma Uibiłs 
jako przyprawa na każdym stole równie niezbędna, 
jak sól, pieprz i t. p. dla poprawienia na razie sma- 
ku wszelkich zup i potraw, mięsnych lub postnych. 

Cibiis pod względem praktycznym i ekonomicz- 
nym, zaleca się w każdem gospodarstwie domowem. 

Do nabycia we wszystkich handlach towarów ko- 
lonjalnych, spożywczych i aptecznych w Warszawie 
i na prowincji. (1244) 


aeee nn O a a e. 


Główny skład u T. D. Łapińskiego, Włodzimierska 6. 


Chmielna nr 14. wią B65 m 

rMed. Wolberg. Twarda 26. 

karz dzieci i akuszer. (359 z 
haamer pi 


| — Br med. Walraszewski, ul Chimia 
nr 37, od 41/,—6'/,. (35 


— Na placu Teatralnymjwidzieliśmy nowość; > 49 
ra nadzwyczaj wydała nam się praktyczna: 
omnibusy czteroosobowe z galerja 03 yła 
czy, które kantor na placu Wareckim nr 18 wyś ią 
na koleje i wynajmuje z kantoru. Odznacza)? 
te nowe dotychczas u nas nieznane wehikuły 
ganeją, dobrą budową i wygodą, cena jest baT est 
umiarkowana, gdyż 2 rs. za kurs z rzeczami, „jj 
to więc dzisiaj najtańszy sposób dla czterech i 
z bagażem dostania się na kolej. Życzymy LA 
dzenia nowemu przedsiębiorstwu, albowiem W 
usługi i wygodę oddaje kantor na placu 48 
reckim publiczności. BA 

KORESPONDENCJA PRYWATNA. 

— G. H.—Słowa takie przekonywajź i pociesle 
zarazem jednak i bolą. Widzieć chcemy; kied 
dzie. Prosimy o szezegółowe wyspowiadanie 8i$* 


DĄ 


— Pani F.—Najdroższa, list twój w moich kl (eb 
tach jest prawdziwym balsamem. Ja myślą i U 
jestem przy tobie. Nie uwierzysz jak mi tę? ipe 
przyjedź choć na krótko. Dotąd odpowiedzi nie m 
Jeżeli się nie zmieni wyjadę, twój W. 


ia 29 
— 00. Przesyłam najszczersze podziękowsń” ) 
'wyrażone mi współczucie. — Chory Genio. (3 A 


— Do dzisiejszego numeru Xurjera dla prer ros 
ratorów na prowincji dołącza się cennik wyi 
nego składu nut muzycznych @&ebethner 
Wolffa. 


i 
= 


Nakładem Drukarui iLitogragji Co, Keltera 
przy ulicy Nowolipie M 11, w Warszawie, 


wyszły na 1887 rok 5 


Holsztyńskić 


Dr H. Lubowski, Jerozolimska 10. > | 


T E E R A Z EO 


osTAYGI 


Targi 


NA PLACU WITKOWSKIEGO. 


Kalendarze następujące: 


1. Domowo-Gospodarski formatu in 4-to. 
2. Warszawianin, Kalendarz familijny in8-0. 
f: Kalendarzyk miniaturowy. 


Papiery publiczās: ; PAA paai ; Ą pugilaresowy. 
59, Listy zasta 2-111809 ufo pra; > Dnia 29-go października 1886 r. 5. Kalendarz do zrywania i są do naby- 
i3 fi A 1m.1F 101 —| —— Pud Korzec cia we wszystkich znaczniejszych księgar= 
Listy zast. m. Warsz. ser, I1Ę39.75 | —— 7d |, do | odj do niach i składach materjałów pikotóńny 0h, 
wom wo DEI | —— -kopiejek ZWĄATOARSKA 
M X% w  1L419635 | 98.15 USA RA ŁAPY g a 
Listy zast. ma, Łodzi serji I) |-—— | 96.25 U > pira i dobraj — | Ti | 566 =. W Sobotę, dnia 30 Października r. b. 
47, Listy lixwidacyjne dużej [94.50 | 94.20 n n, DIRA ws: apm = M alli | 
sy widada lej wić [9888 | o x wsborowa ||=|=|=l= | Wielki Bal Maskow 
Bil. Banku Ces. s. J Ií i MJS — | —.— | Żyto wyborowe 282 fuat.| — | — | — | 485 a 
Ros. Poż. Premj. z roku 1564] pa | == „ średnie . |-|=|=|— Początek o godz. 101/4 wieczorem. 
4 4 w 1866]; —,— | == „ wadliwe , . . . . H kam saa AR woz 2145 E. BACHR. 
I Pożyczka wschodu. rs. 1001!99.50 | 99,— | Sorna i 4 rzod. ŻA h Fa h T 300 
lI p » rs. 100/199,50 | 99.— WOS . „ . foni 142 fj — | — | 250) à O= 
1 z „. rs. 100]:9950 | 99— | Gryka . . . . . 202%] — | — | — | 450 Nowó-otworzona 
Listy wileńskie długot.. . : | —,— | == | Rzepik letni . . . . —||=|< x PWT A 
, p „ Zimowy 212 funt] — | — | — | — | 
Akcje iobligacje: Rzepak rapos zim. 212 f| — | — | — | — TaGOWNIA Il len ] TyC 
Obligacje miasia Warszawyj’95.90 | 9550 Groch polny 262 funt. „| — | — | — | — i 
rah o ż. warsz F rs. 100 —— | 144. A Aaa „aaa a „|= |=|— | — damskich 
kcje dy. Ż. warsz.-b. ïs. 100; ,——— | 88. asło świeże funt „.| —|— | — | — 
Akcje dr, żel, warsz.- teresp.l —m | 162. „ . solone pud „., „| —| —|— | — pod firmą „ZOEJA,* 
Akcje dr. Żel. Jabr- łódzkiejj —— | 170. Siana pud Sai i 40 | 55 | — | — 6, Bracka 6, 
Akcje Banku handl, warsz.| —— | 354. Słomy pud... . . „| 36 | 40 | — | — poleca się JW. i WW, Paniom. 2114 
Akcje Banku dyskont. warsz.| ===- | 313. Drzewa opał. twar. 8, kub.| — | —= | m— | >» 
Akcje Banku adi, w Eodzi| —=— | 340, SE ads 2 ESA zyl ates | ady kia Potrzębne są 
Akcje warsz, Tow, ub, odogn.| —— | 190 RT NWYFE YA i aE W 
Akcje warsz. Tow. fab. cukraj; —,— | —>— Cena okowity. Szyny uży ane, 
Akcje Tow. f. cnkru Józefów|, —.— —— GwiS'8D-Go mażdziernik "1886. na trzy wiorstową kolejkę fabryczną.— 
Akcje Dobrze]. Tow. £ cukru, — — | —— mdb e 0-00 a AE SOJA EO Wiadomość: Krucza 40, mieszkania 3, o go- 
Akcje Tow. Lilp, Reni Lew.| —— | —— | Hurt. skład. wiadro rs. 6 kop. 209 dzinie 4ej po południu. 2133 
Akcje Tow. rrzędz. Zawierc,! 250, ke dej »* garniec rs. 2 kop. 87 


e AA MONO 


jest do nabycia u PP.: 
M. Loretz, Podwale 5. 
cha 16. 1. Peta, 
Wj-Swiat 28. 
M1, 


cieki, Mokotowska Nr 59. 
M 142. M. Wengłewski, Bracka M 5. 
, Palnik ten jest systemi 
kankazkiej. Którą się w nim 


atęaenie kwiatłn Test 
ZASŁOSOWAĆ pr 


rabat Hi 


i Lope. 
Breuner ten da się; 
PP. kupcy otrzymają anacany 


<btakowany palnik (oreuon) { 


A. Rzepczyński, Elektoral. 
ns 13. Mroziński, Nowy Świat 4, Sobolewska, Bra- 
Nowy-Świat 22. J. Fejngold, No- 
Boch. Bracka 3., la Frindt, Przejazd 
A Ke Jung, Mazowiecka 5. W. Anderszewski, 
Alarszatkowska 69. A. Beutel, Podwale 7, K: Woj- 
Cybulski, Marszałkowska 


płaskiego 11-m z Í 
spalw nie pozostawiając Zuimego odera | 
dwa razy większe niż w znanych d tychczas palnikach. | 
awie do wszystkich rezerwoarów, Cen 


A 


2 84R 


zastosowany dlo nafty | nieprzewidzinnych okoliczności, raczy przy= 


a nader przystępna, 
wrtowa sprzedaż u K, Parzelskiego, Leszno M 14. 


Urząd starszych Zgromadzenia 
| Kollarzy 


ma honor zawiadomić, że wybory starszego 
i podstarszeso cechu kotlarskiego, dabie 
| się dua 45 Paźdz ernika (6 Listopada) w So- 
botę, o godzinie G-ej po półudnin, w gma- 
chu Magistratu, w sali zwykłych posiedzeń 
| cechowych: 

Jezel by kto z panów wyborców nie mógł 
przybyć dla słabości zdrowia, lub innych 


slać w zapieczętowanej kopercie pod adre- 
sem Komistiza Urzędu Kotlarzy, zawiado 
mienie, kogo życzy sobie mieć starszym, a 
kogo podstarszym: 21)8 


| 
ha ee 
| 


Ant. Stępkowskiegi: 
Wierzbowa X 9.__1957 
Około 15,000 garncy 


Mleka rocznie 
jest do wydzierżawienia, w dobrach 


A 
Ky 

wy, na szosy do Łukowa 18 wiorst, 

eznić dla chrześcjanina. gó”! 


Adres: Zarząd dóbr Kujawy, przez Ło 
stacja kolei "Tórespolikiej. z. 
Zz lano N 


Siano 


adan OWIES i SŁOMĘ, , Pii 
w żądanych ilościach, ocząwszy taż 
Wiałomiść w Kantoi Cunan 
pp kolejowych na 


ręki sprzedaje 
adwiślański?: 


w ajmarare 
Placu 1 969 


Pokojowe Puder Kloset 


T! - 
bezwomne, zastosowane do proszku “Spry 
nego z torfu, natazdpio wę i marke fa” 
ną i za te tylko poręcza, wyrabi» metalo, 
Lamp, Latarń i Wyrobów 
wych F. TRELLE, Nowy-Świe 


Otto Scharew, Bern 


(Anhalt, Niemcy), dostarcza pod 
gwarancją Aparaty patentow: 
opatrywania kotżó 

dọ wolną od kamienia koi, U, 
Aparaty pracują czysto mechanica gay: 


dziennych kosztów i bez różnicy „gg 
Poszukuje się  Agentów. -qf 


zat parą K 


soh do 
karych, 4-lethich, rosłych, zdatny 6 sę 
rety, ze wsi, swego chowu, jest ko 
danin w hotelu na Dziekanoć, Ua y 
skiem-Przedmieścin. Obejrzeć moih 
dym czasie, 


gd 
oas, 


w 
w parowych we A 


Nr 300 KURBJER WARSZAWSKI.—UDnis 30 października 1856 r. t 


= - 
LJ r . 
P. Sliżyński 
wyucza 6-ciun najpotrzebniejszych 
= tańców w 20-tu kilku lekcjach, tak 
są jeszcze čo nabycia w Kantorze jrzy | u siebie jako i po domach prywatnych. _ 
ulicy Wspólnej M 23. 2129R i Królewska X 3. 205 


Eja E i 


J p Ady A WADĘ avi š ra En d Pe z 5 
żółty i biały parowy, oraz 


biały IL:ofodmzilxi, 


mają zaszczyt polecić 


Składy Materjałów Aptecznyck 


LUDWIKA SPIESSA i SYNA, 


ulica Senatorska N 464/5, obok kościoła PP. Kanoniczek, 
ulica Marszałkowska N 140, pomiędzy Świętokrzyzką i placem Zielonym. 


YW SIĘ SP Sy 


„kurator Szpitala 
| Dzieciątka Jezus, 


ee do wiadomości, że w dniu 27 Paź- | 
Myka (8 Listopada) r. b, o godzinie 


ŃNowosotwos zona 


rania BIE 


na sposób Paryzki,, bez użycia 
p chlorku i wegona, 
pod firmą 


WANDA, 


Nowy-Świat M 218/28, 2126 


Tanio wykonywa u RE e. 


Do interesu detalicznego / branży bar- 

dzo intratnej, w najlepszym punkcie 

Warszawy lokal swój męąiącego, po- 
trzebny jest i 


WSPÓLNIK 


z kapitałem udziałovzym w wyo- 
kości najmniej 10,000/ rs.—Refle- 
ktanci bez pośrednictwa osób trzecich, 
zechcą składać oferty do „Biura Ogło- 
szeń pp. Rajchmana i Fremdlera, Sena- 
torska 26, pod lit. G. M. IG.  2128R 


ud z rann, w tymże Szpitalu, odbywać 
tzie głośna in plus licytacja, na sprze- 

nego gatunkn rzeczy, wyszłych z u- 
OR dla tego wzywa mających zamiar 


NOS do licytacji, ażeby w dniu ozna- 
NW przybyli do Szpitala 2146r 


STOLARZ. 


y r Ulica Trębacka M 14, 
ky urządzonym zakładzie przyjmuje 
le roboty wchodzące w zakres sto- 
j A, ręcząc za staranne wykonanie, oraz 
muje się odypoliturowania mebli i re- 
ze, takowych, po umiarkowanych cenach. 
ię poleca się 


Śl K. SZCZURKOWSKI. 


(ANI SKLEP 


_ WERONIKA”, 


Migi nl, Twardej pod X 24 nowynt 
lęcią lat egzystujący sklep  Dystrybu- 
teh Galanteryjny, oraz Materjałów piśmien- 
me eszący się powodzeniem, dziś dla do- 
sly; Ci Publiki zmieniam na tegoż rodzaju 
jj len”, w którym po cenach stałych 
ri lższych wszelkie towary sprzedawane bę= 
Mwa thowicie: 100 Arkuszy papieru li~- 
da 80 i 50 kopert 34 kop. Tuzin stalo- 
„Bór w 12-tu gatunkach 2i; kop. Ka- 
Diękny, glansowy, nięcio-kopiejkowy 3'/ 
te ibra papiesu do pisania 3 kop. i t. d. 
t tem mam Kantor Loterji, sprzedaję 
ch do gry, pobytu i meldunkowe, po ce- 
4 skarbowych. 


Z nszanowaniem «WERONIKA». 


luka ieiigoterima 


1948R 


EE RZZEGE 


“A BÓLU Z 


SB 
Elixiru do zębów O W 
Wietowon 0. 0. BENEDYKTYNÓW 


Opactwa w SOULAC (Gironde) 

Dom MAGUELON NE, Przoot 
2 MEDALE ZŁOTE 

w Bruxelli 1880 r. i w Londynie 1884m 

ra NAJWYŻSZE NAGRODY 
NALEZIONY przez 
w roku l 3 1 3 PIOTRA 
Codzienne nżycie kilku kropli Elixiru 
do Zębów Ojców Benedyktynów,” rozpuszczo- 
nych w pół szklanki wody zapobiega i leczy 4/4 
próchnienie zębów, które bieli i wzmacnia jak fg 
również odświeża i utwierdza dziąsła wybornie. F 
Oddajemy prawdziwą usługę naszym czy- KYA% 
telnikom, zwracając ich uwagę na ten staro- 
żytny i użyteczny preparat najlepszy ze środ- 
ków leczniczych i jedynie zapobiegający wszelkim 

cierpieniom zębów. 


Flakoniki 2, 4 i 8 fr. Proszku podła: 1 fr. 25, 2 18 fr. Pasta 


o sprzedania na dogodnych warunkac 


Majatek Ziemski, 


| składający się z 2-ch folwarfków, z oddziel- 
nemi hipotekami, rozległości włók 26, w tem 
do 3-ch włók: 
| 
| 
| 
| 


= 
«ch 
r" 
"m 


şk dwukosgych, w dobrej 
kulturze, glebie pół pszennej, pół żytniej, 
bez służebności, z pięknym domem mieszkal- 
nym, ogrodem owocowym i spacerowym, z 
inwentarzami zarodowemi i kompletnemi do- 
bremi budynkami. — Wiadomość: Marszałkow- 
ska % 1 2131 


rzeora 


0URSAUB stróż wskaże. 


Jest do sprzedania 


Prszłowanio Kantorowe 


długości 8!/, łokci pol. elegancko wy- 
konane, lakierowane na dąb, oszklo- 
ne, z drzwiami i okienkiem. 


MA dla kobiet : t udełko 2 fr. Obejrzeć można w składzie me- 
U. M "Udziela takowej Intro- p bli Tarnowski i S-ka, Królew- 
MRMOR, wojunki przystępne. — Mar- AGENT GŁÓWNY; © SEGUI W BORDEAUX, * ska X 29. "2142R 


2127 


szatkowsk 


$ OT: 


| ' rq * ' 

| í | | i 
NUK NIU 

— SEZ 

W ię pienia zaraz lub od Nowego-Roku 

gą, cie gubernjalnem Grodno, na przy- 
BCh warunkach. 

"sze wiadomośi u właściciela Ale- 

NIldra Kattchó. 2147 


BIELIZN 


Riya "4 50 procent taniej, 
» mieszkaniu sprzedaję wszelk 
i dziecinną; koszule męzkie od- 


a 108, róg Chmielnej. 
k 4 TI zmiany interesu jest z ee 


pienia w mieście powiatowem, gub. Gro- 
dzieńskiej 2143R 


Hotel, Restauracja 
i (€unixien"zn iza. 


zazem egzys ce 12 lat, za przyste- 

ną 400p daj Hy Aiat w SKŁ sdla az 
likates w Kostórkiewicza, plac Tea- 
tralny, w domu PP. Kanoniczek. 


AKCYJNEGO TOWARZYSTWA 


FABRYKI „WOJCIECHÓW 


przy ulicy Hr. Kotzebue, w domu Temlera Nr 10, 


wprost bramy Saskiego Ogrodu, 
znajduje się wybór rozmaitych HEBEI giętych 


Jest do sprzedania 2145R 


PARA KONI 


maści bułanej, żółto-pierni- 


dam- 


kazają R cz Pońieważ niektóre fabryki s dają swoje wyroby za me- 
taniy; SIę najlepszym krojem, flanelowe omieważ niektóre fabryki sprzedają j Y yz ; l, ą 
Kie ik pe ix yt wy dam- ble z fabryki Wojciechów, przeto ostrzega się Szanowną Pu- | czkowej w jabłka, włosem 
zkle nnelowe, 0 /j aflasowe, 4 > LĄ 5 á x j} e , ace, f 
Uawen duże i dziecinne, iojwóję do bliczność, że każda sztuka mebli naszego wyrobu powinna być białym, po lat pięć mające, ġ | 


jeden z nich trochę wierz- $ 
jchowy. Wiadomość: w Hote- § 
lu Drezdeńskim u szwajcara. 


daję Mdczenia całe wyprawy gotowe na skła- ; 
hat, głaudiującym odstępuje znaczny ra- 
dod enatorska M 26 (18), wprost kościoła, 

Bi lozza: na parterze. Specjalna fabry- 


eliz, y 
Só TEOFILI FUKS. 


opatrzoną ze spodu, zwykle pod siedzeniem, stęplem „,Wojcie- 
chów,“ wybitym na drzewie, i że za dobroć wyrobów li tylko 
z naszej fabryki pochodzących poręczamy. | 2144R 


ia Dy eż 


Nauka i wychowanie. 
iyen niemka potrzebna jest do dwóch ma- 
chłopczyków. Pensja miesięcznie ru- 


U ndzes: Miodowa M 15, m. 26, od gò- 
NL do 4-tej po południu. 17360 

nz nantka niemka, Puchert, młoda, 

pakalna, mówiąca po ffancnzku, po ru- 

| je okuje miejsca. Krakowskie-Przed- 

T. Kantor nauczycielski. Dąbrowska. 


| znająca roboty ręczne, po- 
lesz e od 1-go Listopada. Erywańska 9, 
Š Ania 2, 17404 
męycielka przysposabia do zakładów 
katów i ch, udziela lekcyj języków i przed- 
Mia 4 klasycznych. Krucza X 23, miesz- 
0. Danielska. 17877 


ZykęyCiel potrzebnym jest zaraz do ję- 
ky ów: Tosyjskiego i zioskiego: lub nczeń 
(ine Arci filologiczne gimnazjum, do 
zek zkół prywatnych na prowincji — 
cz lomość codziennie. w. Warszawie: Krn- 


(50 domu, mieszkania 3, w godzinach 
9 > AGA 
e południu. 17421 


hy kszy asortyment książek dziecin- 


Ing hiapo | MoWo otworzonym sklepie A. J, 
opi Takiego, Trębacha róg Nowo-Se- 


DANNA 


s D a —— LLEIDA iMeu 


auczycielka francuzka udziela konwer- 
sacji, literatury. Nowolipie 30—53, rano 9. 
a obiady, student uniwersytetu poszu- 
kuje lekcyj lub korepetycyj, w zakresie 
ursu gimnazjalnego; może przyjąć kondy- 
cję, pożądanem jednak było by za odpo- 
wiednie wynagrodzenie. Adres: Marjańska 
M 4, mieszk. 24,—Stud. H. 2464 


Fniechim, z muzyką i francuzka z nie- 
mieckim, są do umieszczenia zaraz. Biu- 
ro kaucjonowane nauczycielskie Jasińskiej, 
Berga M 6. 17259 
auczycieł z upoważnieniem potrzebny 
do szkoły. Nowo-Senatorska 6. 17262 
olka z wyższem wykształceniem, posia- 
dająca dobrze język francuzki, potrzebną 
est do dwóch dziewczynek w wieku lat © 
17. Zgłosić się można w godzinach od 11 
do 1-ej, Nowy-Świat M 41, 1-sze piętro, W 
bramie od frontu. 17341 
tudent uniwersytetu, prawnik, za dobre 
Dobias poszukuje lekcyj lub korepetycyj. 
hłodna M 53 nowy. 2484 
iemka zaopatrzona w dobre rekomen- 
dacje, potrzebna jest do konwersacji. Wia- 
omość: Marszałkowska 76, mieszk. 5. 17295 


potrzebna bona niemka, młoda. Nowolip- 
ki 81. mieszkania 7. 17441 


"rze Kurjera pod lit. A. N- 


otrzebny jest nauczyciel ze świadectwa- 

mi ukończenia gimnazjum niemieckiego, 
o przygotowania chłopca do szkół niemiec- 
kich. Zgłosić się można od 9-tej do 11-tej 
rano, przy ulicy Twardej X% domu 10 nowy, 
mieszkania 14. 17309 


BI za ORA A |. 

otrzebna osoba z patentem gimnazjal- 
„nym, z gruntownym francuzkim, niemiec- 
sim i muzyką, na demi-place, od godz. 4-ej; 
tamże potrzebna bona francuzka z krawiec- 
czyzną, za 150 rs. rocznie, oraz młodsza z 
dobremi świadectwami. Książęca X 6, mie- 
szkania 4, w wieczornych godzinach. 17287 


Li ję mnzyki u siebie i na mieście u- 
dziela nauczycielka z dyplomem Instytu- 
tu Muzycznego, Bracka 9, mieszkania 2. Jó- 
zefa Pląskowska. 16463 


tudent uniwersytetu poszukuje korepe- 

tycyj w poobiednich lub lekcyj w rannych 
godzinach. Może też przyjąć za obiady. Ul. 
Wspólna 40, m. 19. 2466 
NAJ AA Ji Od e o ÓW AAA aaa 
enoje buehhalterji udziela z upoważnie- 

nia Rządu Jan Danilewicz, autor. Ulicą 
Mazowiecka M 11. 17477 
RZOWIENIANNKZK_ ARTISAN EEEE 
Bona niemka pragnie udzielać konwersacji 


za mieszkanie lub bez. Oferty w kanto- 
17483 


Ro przygotowania do gimnazjum potrze- 
ł bny stndent za 6 rs. miesięcznie, Rybaki 
NM 12, mieszkania 5. 17425 


otrzebny jest zdolny nauczyciel języka 
p Sabda AA do lekcyj zbiorowych. Ofer- 


ty proszę składać w kantorze Kurjera War- 
szawskiego pod lit. K. 17439 


o wspólnej nauki poszukuje się panien- 
Di. wychowanej starannie, od 12 do 16 lat. 
Varunki bardzo przystępne. Sienną % 17, 
stróż wskaże. 17467 

tudent uniwersytetu poszukuje lekcyj 

specjalnie języka rosyjskiego lub mate- 
matyki. Łaskawe oferty piśmiennie: Nowo- 
lipki 30 nowy, mieszkania 17. 2508 


iemiec potrzebny do konwersacji na go- 
dzinę co wieczór. Miodową 15, mieszką- 
nia 20, od 4—7 po południu. 17469 


potasa jest francuzka bardzo rozmo 
wna, do konwersacji do jednej panienki 
w godzinach wieczornych. Twarda X 27 no- 
wy, mieszkania 5, 2-e piętro. 17481 


tudent uniwersytetu, rosjanin, poszukuj 
lekcyj łub korepetycyj w zakresie kursu 
gimnazjalnego. Godzina rs. 10, dwie godzi 
ny rs. 16 miesięcznie. Wiadomość: Biekto 
ralna X 15 nowy, mieszkania 21. 251* 
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KURJEK WAKSZAWSŃKI — pwa 30 pazdziernika 1500 1. 


Posady i prace. 


Pozna zdolna do upinania sukien potrze- 
bna zaraz, zatrndmienie stałe. Pensja od 
do pracowni 


(zd: 


15 do 20 rubli „niesięcznie, 
Bejster. Twarda 5. 
yży urzędnik komory celnej, następnie 
administrator dóbr, poszukuje posady 
rządcy majątku lub domu, a także kasjera 
lub buchhaltera, z kaucją rs, 1.000. 
© pięty składać w biurze ogłoszeń Senator- 
ska 26, pod lit. 13. N. 2471 
soba w średyim wieku poszukuje miej- 
sea gospodyni do osoby pojedvńczej. opie- 
ki nad dziećmi Jub dozoru słabej osoby. O- 
ferty pod wyr. „„Gospodyni,* przyjmuje biu- 
ro ogłoszeń, Senatorska 26. 2488 
yksztażconia niemka poszukuje miejsca 
w domu inteligeatnym, co towarzystwa 
starszej osoby, nãe tyle idzie o wynagrodze- 
nie ile o obejśzie przyzwoite i serdeczne. 
Łaskawe oferty proszę składać w tejże 
adm nistrocji pod lit. A. RB. (Niemka). 17359 
okaj żonaty, z dobremi świadectwami, 
pragnie przyjąć miejsce wraz z żona, któ- 
ra może pełnić obowiązek kneliarki, UL 
Szczygia 6, m. 15. — Majewski. 17281 
| grodriiz psze zólarz wykwalifikowany. po- 
szukuje posacly. Wiadomość: ulica Tre- 
backa M 3, w pracowni sukien damskich; 
tamże są suknie nowe, mało nżywane, stroj- 
ne i balowa, także potrzebńe są nanny, po- 
dręczne_ j da ua nki. 17235 
rowixor iarzuacji znający język francuz- 
ki i niemiecki, poszukuje stosownego: za- 
jęcia w Warszawie, od 9-tej rano do 7-mej 
wieczorem. Chnńelna 63, m. 25. 17352 
ana uzdolnktna do strojów damskich. 
potrzebna zaruż. Orla M 14, m. 6. 17257 
ofrzeżnie sę pnnny do szycia bielizny.—- 
Ulica Wspólne. M 10, m. 1. 17413 
czeń przychodni do robót fabrycznych 
papierowych jpotrzebny. „Papeterie.“ Se- 
werynów. 17393 


poat siwaczka do białej bielizny, 


znająca dobrzą krój i szycie. Pańska M 34 
stary), misszkan)4 6. 2503 
ołrzebne s} panny podręczne do bieli- 
zny. Ulica. Freta M dómu 25, m. 11. 2497 
otrzebna polka znająca gospodarstwo i 
szycie na maszynia. Wiadomość: Gęsia 14, 


sy 


mieszkania 5. 173 
PRE komporna na dolnionych do kra- 
wiecczyżny potrzeba natychmiast. Ulica 
' Marjańska 3, mieszkania 1. 2513 
anma uzdolniona do kraju, potrzebną jest 
zaraz do pracowni strojów damskich Mi- 
chaliny. Wspólna M 33, na dole. 17476 
otrzebna jest bona niemka do jednej 
panienki, znająca się na krawiecczyznie i 
szyciu. Wiadomość: Twarda X 27 nowy, 
mieszkania 0, 2-gie piętro. 17482 
ofrzebne panna do staników. Praco- 
wnia M. O. Miodowa 21. 17451 
otrzebna jest służąca do wszystkiego, 
umiejąca dobrze gotować. Zgłaszać się na 
ulicę Książęcą N: 6, mieszkania 6.. 17461 
otrzebne są panny do krawiecczyzny.— 
Ulica Dzika X: 10, mieszkania 21. 17464 
otrzebna zaraz zdolna podręczna do bie- 
lizay męzkiej. Hoża 49, mieszk. 7. 17474 
oda izraelitka z prowincji, znająca do- 
brze krawiecczyzneę, szuka posady jako 
ona do dzieci lub do wyręczania pani do- 
mu. Oferty składać w kantorze Kurjera 
pod M. B. 17445 
reterzy zdolni znajdą stałe zajęcie w 
abr. kapeluszy słomkowych R. Fischhaut 
. Cukier, Tłomackie 9. 1 17447 


1 
ządca dóbr, kawaler, z kaucją około rs. 
2.000 potrzebny zaraz. Wiadomość: Długa 
25, lokalu 30. 17460 


' Kupno i sprzedaż, 


rzedaje szafy, łóżka orzechowe; sto- 
Ros Chmielna M 16 nowy. 17172 
mielu 70 ew Próbkę obejrzeć mo- 
żna: Widok 4 5, m. 1. 17322 
ajfańsze wyroby złote, srebrne i brylan= 
towe, u jubilera Józefa Betchera, Mar- 
szałkowska 139 2232 


eble salonowe.czarne i orzechowe, ume- 
blowanie jadalnego pokoju, sypia!nego, 
omoda, szeslong, szafy dębowe i orzechowe, 
bibljoteka, stoliki do kart, aeie fanta- 
zyjne, żyrandol, kolumny, dywany, firanki, 
biurko i rozmaite. salonowe rzeczy. Marszał- 
kowska M 111, pomiędzy Złotą i Chmielną, 
w bramie, 1-sze piętro, mieszkania 10. 16806 
eble: garnitur salonowy, krzesełka fan- 
tazyjne, kolumny, stoliczki, szafy roz- 
ierane, łóżka ozdobne, kredens, stół, krze- 
sła, ottomana, szeslong, biuro, bibljoteka, 
garnitur gabinetowy, szafka z lustrem, ko- 
moda, kandelabry, dywany. firanki, źardi- 
nierki, do sprzedania. Marszałkowska Ni 49 
(nowy 119), na dole w drugiej bramie, 
mieszkania 15. 17031 
aretka dwu-osobowa używana, do 7e- 
dania za rs. 240. Wiadowość” w daw 
właściciela domu, Miodowa 15 nowy, 

arnitur mebli, szeslong, umywa 

mana, łóżka, szafy, kredens, stół, ała, 

italna 5. 17113 


2423 


W drukarni Auszera Warszav skiego =P ` Iny Dr. 475c (nowy 9) 
| SE Spital, ar 5o CITT D a m TAE AE p ya 


Oferty | 


eble: tanio do sprzedania, garnitur czar- 

ny, rzeźbiony, jedwabiem kryty i orze- 
chowy utrechtem kryty, otomana, szeslong 
i 2 całe kryte garnitury. Mokotowska M 59 
róg Placn św. Aleksandra, wiadomość u 
stróża. 15811 

eble czarue do salonu, bardzo gusto- 

| wne umeblowanie, jadalni dębowe, oraz 
iune meble do sprzedania. Chmielna 45 no- 
wy. w bramie na 1-m piętrze, m. 4. 17210 
grany najrozmaitsze, serwety, chodniki, 
oidry, wielki wybór! Pokiycia meblowe, 
„najlepiej kupować” w główuym składzie 
Giełżyńskiego, Marszałkowska 137. Towar 
świeży, modny, nie wybrakowany! 2474 

ianino, fortepian sto-czterysto-rublowy 

sprzedaje ratami dziesięcio - rublowemi, 
wynajmuje od trzech rubli. Jerozolimska 25. 
Strzelecki, 16183 


N mieszk. 5, od 12 do 2-ej. 16185 


Fortepian o T-u oktawach, z angielską 
mechaniką, blatem i 4-ma szprejcami me- 
talowemi. a rs. 250 do sprzedania. Solna 
M 9, stróż wskaże. 2321 


Moda ciepłe i halki na rozmaite ce- 
ny, w składzie zabawek Heleny Roszsow- 
skiej, Niecała M 12. 2148 
"Ha powóz i wolant do sprzedania, Wia- 
domość: Danielewiczowska M 4, stróż Jó- 
zef wskaże;—tawże poszukuje się karetki 
dwu-osobowej, w dobrym stanie. 16938 
ortepian do sprzedania. Saski plac do- 
mu M 6, mieszkania 12. 17568 
anie praktyczne fartuszki pensjonarskie 
i dziecinne w składzie zabawek Heleny 
oszkowskiej. Niecała N: j2. 2149 
orzystna okazja nabycia tanio haftów. 
Trębacka X 11, na parterze, m. M 6. 2455 


redensy i krzesła dęhowe ozdobne, ceny 

przystępne, nstolarza. Świętokrzyzka 31. 

ebli garnitnr, szeslong, kozeta, 6 krze- 
Ma francuzkich do sprzedania tanio. Zło- 
ta 29, stróż wskaże, 17277 

eble po zwiniętym magazynie, rozmaite 

garnitury, trema, szeslongi. biurka, sza- 
fy, kredensy i inne zabezecn. Nowy-Świat 
M 58a, stary 62, m. 5, wejście pierwsza sień 
z Ordynackiej. 17480 


l: rs. 24 jest do sprzedania maszyną do 


szycia, nożna, Pollaka Schmidta, amerykań- 
ska. mało używana. Chłodna 34, m. 9. 17439 


> do zbycia kredens duży, dębowy, 
nowy. Krucza 47. Tamże i piecyk żela- 
zny nie drogo. 17468 
o sprzedania salopa tumakowa, prawie 
nie nżywana, atłasem kryta, oraz różne 
osztowności toalety damskiej. Miodowa 15, 
mieszkania 24, od 9 do 4-ej 17457 
D: sprzedania tanio: lampa bronzowa 
antyk, wazon, stare obrazy i akwarele. 
lica Elektoralna M 23, m. 14, w bramie na 
2-m piętrze, od. frontu. 17472 


ntykwarnia J. Potockiego w Warsza- 
wie, Marszałkowska 139. Wyprzedaż 1,000 
przeszło tomów dzieł, w języku francuzkim 
z XVIII i XIX wieku, od 15 'kop. za 
tom, w antykwarni J. Potockiego, Marszał- 
kowska M 139. 17449 
eble używane rozmaite, tanio poleca za- 
kład wyłącznie używanych mebli. Ma- 
kow, Solna 18. 17268 
ortepian Irmlera, palisandrowy, krótki, 
prawie nowy, za rs. 325. Marszałkowska 
144, stary 56, magazyn mód. 17428 
szynele uczniowskie i mundur do sprze- 
dania. Krakowskie - Przedmieście 6, mie- 
szkania 4. 17435 


"Rigierka podszyta niedźwiadkami, lekka 
i paletot szopowy, oba w dobrym stanie, 
o sprzedania za przystępną cenę u pana 
Himmla, skład futer, Krakowskie-Przedmie- 
ście 6 40, na wprost placu Saskiego. 17452 
arnitur mebli orzechowy, używany, do 
sprzedania za rs. 93. Ulica Zielna X 17, 
mieszkania 4. 17453 
alopę jedwabną na lisach, mało używa- 
Lys pozostawiono do obejrzenia w maga- 
zynie J. Matuszewskiego, Wierzbowa X 6, 
nabyć można za przystępną cenę. 17454 
opsy czystej rasy, szczenięta, do sprze- 
dania. Karmelicka 14, mieszk. 2. 17463 


Interesa handil. i majątk. 
R” 14,000 potrzeba na 1-szy M po to- 
o 


warzystwie. Mostowa M 21, u właściciela, 
godziny 10-tej do 1-szej. 17237 


aglə w dohrym punkcie, do sprzedania. 
Oboźna N 4 17134 


spożywczo-dystrybucyjny do sprze- 
Niadomość na miejscu: Ciepła M8. 
kiep spożywczy Wraz z dystrybucją jest 
do AB z powodu Śmierci. Wązki 

Dunaj M 16. 17359 
ep do odstąpienia Przy Placu Teatral- 
nym. Wiadomość w kiosku przy ratuszu. 
klep spożywczy jest do sprzedania. Ulica 

$ SDS Ń 3. 17406 
otrzeba zaraz rs. 6,000, na 1-szy numer 
domn po Towarzystwie. Wiadomość u wła- 

ściciela, Twarda 38 nowy. 17420 


Gdedakto "o 


o sprzedania sztuczka materji na si 
knię „krep de chine.” Ul, Krochmalna | 
w 14—22, 


ubjekt handlowy, kucharz lnb kelner po- 

rządny posiadający kilkaset rubli, potrze- 
bny zaraz do współki. Wiadomość w restau- 
racji p. Józefa Snowackiego, Nowo-Senator- 
ska M 3. 17204 

s. 4Q0 potrzeba jest na 1-szy M hypo- 

teki domu z ogrodem za rogatką Belwe- 
derską. Oferty proszę składać w admini- 
stracji Kurjera pod adresem: „400. 17369 

oszukuje się wspólnika niemającego kon- 

kurencji w Królestwie ani w Cesarstwie, 
z kapitałem do 12,000. Wiadomość w falry- 
ce Śliska 18. 17370 
i klep spożywczo = dystrybucyjny jest do 
mi sprzedania. Ulica Leszno M 10. 17376 


Qkiep spożywczy z powodn słabości do 
sprzedania. Bracka 18. 17466 


glan suożywczy jest do odstąpienia z po- 
€żwodu wyjazdu Nowolipki M 9. 17436 
SE z pieczywem parowem do sprzeda- 
o eA Ie 
klepik spożywczy z dystrybucją, z łaż 
dnem urządzeniem, dobrze procentujacy, 
do odstąpienia. Wiadomość: Leszno M 18, u 
zegarmistrza. 17459 


ri owodu nagłej zmiany interesn, do 
odstąpienia przedsiębiorstwo z wyrobioną 
klijentelą, za rs. 200, przynoszące czystego 
zyskn rs. 40 miesięcznie. Wiadomość: Leszno 
23, mieszkania 28, od 10—12 w połud. 17473 


lac 50,000 tok. C) do sprzedania na bar- 
Pac dogodnych warunkach, w całości lub 
częściowo. Gotówka nie jest wymagalną. — 
Wiadomość: A. Nowakowski i syn, Bielań- 
ska 3. Bez pośrednictwa osób trzecich. 17415 
IB odstąpienia sklep dystrybneyjno-spo- 
Lżywczy, kantor pism, z powodn interesu 
familijnego. Ulica Grzybowska M 54 stary. 


—— 


Re: 300 potrzebne zaraz, na dobry pro- 
cent, z odpowiednią gwarancją do św. 
Jana. Oferty proszę składać w kantorze Kur- 
jera pod lit. M. Ż. 17570 


agle do sprzedania, z powodu słabości. 
| Nowy-Świat M 8. 17478 


Sume rs. 5,400 potrzebna jest na pier- 
wszy numer hypoteki. Wiadomość: Aleja 
Jerozolimska, domu N: 25, m. 2, zastać mo- 
żna od 4-ej do 6-ej. 17475 


fr 12,500 potrzelne zaraz, na pierwszy 
numer po towarzystwie wynoszącem 20,000 
omu murowanego, w środku miasta, pośre- 
dnictwo wyłącza się. Wiadomość: Leszno 18, 
mieszkania 10. 2511 

łyn wodny, o trzech gankach do sprze- 

dania w gminie Radziewice, pow. Gro- 
dziskim, odległość od Grodziska wiorst, 6, 
Dowiedzieć się można w młynie, u Andrzeja 
Kanieskiego. 17438 


Obs z wystawą, pakamerą od Nowego 


Roku do odstąpienia, przy pryncypalnej 
ulicy, z kilkoletnim kontraktem, z elegan- 
ckiem urządzeniem sklepowem i gazowem, 
z wyrobami tabacznemi, przez kilkanaście 
lat z powodzeniem prowadzony, interes nie 
ryzykowny, do kupna potrzeba 6,000 rubli. 
Oferty do kantoru Kur. Warsz. pod lit. 
N. N. N. 17442 

OO mający spekulant grubo zaro- 
Kró:ewska 27, m. 40, na dole. 17471 
s. 15,000 do ulokowania w całości In 
częściowo, na dom w Warszawie. Wiado- 
mość w kancelarji p. notarjusza Olszowskie- 
go, u p. Gumińskiego, 7401 

s. 7,000 do ulokowania na dom muro- 

wany w Warszawie. Grzybowska M 39/41, 
mieszkania 11. 17184 


Lokale. 


o wynajęcia w każdym czasie pokój z 
opałem, może być z usługą. Aleja Uja- 
zdowska M 29, mieszk. M 10. 17315 

ięć Jub trzy pokoje, ze wszelkiemi wygo- 
dami do wynajęcia. Zielna 41 nowy. 16664 


alon, przedpokój, porządnie umeblowane, 
dla przyzwoitej osoby, przy poważnej ro- 
zinie. Niecała 12, stróż wskaże, 17226 


legancki pokój umeblowany od 1-go Li- 
stopada. Marszałkowska 76, róg Hożej, 
2-e piętro, mieszkania 4, wejście let 
pokojów z balkonem na 1-m piętrze, 
stajnia i wozownia, zaraz do wynajęcia. 
Nowy-Świat M 66 n. 17283 


anio 2 lub 3 pokoje umeblowane do wy- 
najęcia. Nowogrodzka, róg Marszałkow= 
skiej X 33, mieszkania 7. 17307 


O No 
okój umeblowany. Nowy-Świat 7, miesz- 
kania 36, piętro 1-sze. 17308 
żne pokoje; obiady, opranie, samowar. 

Tanio. Aleksandrja 13, m. 6. 17320 


okój, przedpokój, osobne wejście, ume- 

blowany, zaraz, tanio. Żurawia M 3, mie- 
szkania 20. 17319 

o o dwóch oknach, duży, widny, alko- 

wa ciemna i kuchnia duża o dwóch oknach, 
na l-szem piętrze, od frontu, od każdego 
czasu. Krakowskie-Przedmieście M 405—4 
nowy, róg Oboźnej. 17356 

okój umeblowany do wynajęcia, dla nan- 

czycielki. Elektoralna M 35, m. 4, 2493 


D: odstąpienia mieszkanie zajmowane od 


jat kilku na „chambres garnies,“ z me- 
ami i całem urządzeniem. Wiadomość: nl. 


Krakowskie-Przedmieście M 6, m. 4. 17434 
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omieszczenie dla panienki z © 
"nem życiem. Nowy-Świat 57, m. 16: > 
okój umeblowany z usługą, oddzie 
wejściem, zaraz do wynajęcia, 8 T$ 
sięcznie. Złota 46, mieszk. 15. 251 
okój umeblowany dla damy, I * 
żnego mężczyzny, zaraz. Włodzim 
M 16, mieszkania 9. 17468 ról 
pokoje, przedpokój i kuchnia, na hies | 
terze, zaraz do wynajęcia, przy | 
Hożej M 21. 17460 SA 
la chłopczyka lat 10 do 15 miet gg, | 
nie, wszelkie wygody, opieka. Krucz 
mieszkania 15. 17 


Pogon e się «bszernego i suchego pp 

du, o ile możności w środku miasta. 

ty pod lit, A. B. 44, do kantoru Kuxje A 

potzonny pokój umeblowany, spobrotel 
dla kobiety, z prawem gotowania. 

Vietorin_M 63. 17433 


p 


pokojów z wygodami, 2-e pi Jic$ 
najęcia zaraz, rs. 500. Wiadomość: 448 
Wilcza 33. 11 - 

ga Nos 


okolicach Senatorskiej, Mio 
placu Teatralnego, poszukuje się 9 mo 
wego-Roku sklepu z pokojem i o A 
żności większym składem. Oferty pod 43? 


rami A. B. 44, do kantoru Kurjera. _>— 
Boniesienia rozmaite 


ramwaj,” kalendarz  humorysty "iy: 
BIECZ. kopiejek 20. Skład gión" 
księgarnia Paprockiego. 10: Gd 
garniec najlepszej nafty 


66) kop. kar 
Nobel, z rabatem dla biorących yae 
garnce jedenastym bezpłatnie. Waiki 2 to- 


ty zn 100 łokci 70 kop. i kit zimowy fņgið 
wy i w proszku, za funt 2 kop. W skła 30 
farb J. Adamskiego. Marszałkowska 
nowy 112, wprost wodociągu 1714 A 
rzyjmuje zamówienia na obiady pry ie 
tne miesięczne. Ulica Piękna M 3). 
szkania M 31, stróż wskaże. 1739 
biądy prywatne po 40 kop. Bedns 
Nr 28, stróż wskaże. R 17397 > 
r 43490 kwitu kasy zaliczkowej: I 


M Placu Wareckim zaginął, ostrzega. z 
biga sukien i okryć damskich i 


netty, wykończą podług żurnali pary iro- 
na czas umówiony. Za fason rs. 4, no iten 
ju, również wykonywa wierzchy do mwy" 
oraz wszelkie palta za fason rs. 4; ge 
Świat M 61. j 


karpotki bez szwu, kolorow izje za% 
bardzo wygodne i trwałe, w sk}% 312 
bawek Heleny Roszkowskiej. Niecała | iie. 
PR gospodarskie, ozdobne i odzie 
cinne, przeniesione tymczasowo Z W kła” 
mierskiej 23, na Erywańską N 16, W 5%. 
dzie koronek ruskich. = F e 
eliks Morzycki i S-ka, Tłomackie dj e 
Kantor przewozowy, załatwia, ekspeći ty 
1 odbiór towarów na wszystkich Koi 
i komorach. Asekurnje towary. Przeprowjj 
ki na specjalnych wozach. Fabryka skrz: RZ 
opakowań. Posiada na składzie gotowo Y 
maitych rozmiarów skrzynie, opakowyW4A qí 
tepiany, lustra i meble. Telefonu M 135. © 


rzyjmuję kapelusze do roboty: dams% 
Przyjmuje czapeczki różnych fasonów. 
Ulica Żurawia M 1. Tamże wyprzedaż 


peluszy. 17236 ń 
osy do IY-tej klasy loterji klasyczna „ 
do sprzedania. Chłodna M 8, mie ) 


nia 4. 17351 AA 


ady prywatne, zdrowo, smacznie P 
fazę Żurawia M1. 17450 o 


kuszerka Karpińska przyjmuje 
spodziewające Ea słabości i na ku 
Cena najprzystępniejsza, z umieszcź qyu* 
dziecka, Krakowskie-Przedmieście N 1 
gie piętro, front. 
akuszerki pokój z osobnem we. ple” 
dla osoby spodziewającej się słabości: i 
ktoralna 10. 17419 „6, 
otrzebna jest mamka brunetka, 057 
młoda, ze świeżym pokarmem. Pe 
zgłosić się na Krakowskie-Przedmieśc” „gf 
w mieszkaniu p. Przystańskiej. 1 GU 
dniu 20 Pażdziernika w Częstocija 
na Jasnej Górze, w przejściu Z ath 
Krakowskiego ku miastu, Sago z0 pó” 
bransoleta złożoha z siedmiu medaljo wg. 
Uczciwy znalazca przez wzgląd, że browd 
leta ta jest drogą pamiątką, raczy taya 
zwrócić za nagrodą rubli trzech, do ulio 
szawy pod X 17, mieszkania 2, DT g 
Chłodnej. 17 TA 
naleziony kołnierz futrzany za UG? sg, 
dnieniem odebrać można. Chmielna 
mieszkania 5. 17455 - 
uka z rasy cetrów, żółta, Toczniać, - ub 
nęła w niedzielę. Kto ją odprowadź „tg: 
wskaże nieprawego posiadacza, otrzy m% gw 
sowną nagrodę. Adres: Nowolipki N 9, | 
tor drukarni. 17362 


F es wyżeł, dużćgo wzrostu, biały, £ zadć 


nemi plamami i łatami, zginął we 8 
tek. Kto go odprowadzi na Chmielną siri 
mieszkania 8, lub wskaże posiadacza, ý 
ma wynagrodzenie. 17444 


